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i miewzruszona granica przyjaźni 


Nr ,298 (1223) 


między narodem polskim i niemieckim 


Pismo przewodniczących Niemieckiej Socjalistycznej Partii Jedności 
do przewodniczącego KC PZPR 


, WARSZ: AWA (PAP) — Przewod- 


stycznej Partii Jedności — Wilhelma 
Piecka i Otto Grotewohla pismo, na- 


stępującej 

Drogi. Towarzyszu! 

Serdecznie dziękujemy 
nia, zł 


Republiki Demokratycznej 


mieckiej l 
Piecka na prezydenta 


i wyboru tow. 


i tow, Grotewokla na premiera Re- | 04 


publiki. 
Niemiecka  Socjalist; 
Jedności w wytężonej 
wszystkimi postępowymi ludźmi na« 
szej ojczyzny skorzystała z możliwo 
re dane zostały narodowi nie- 
mu _ dzięki obaleniu faszyziu 
prze- 
kształcenia Niemiec w pokojowe, de- 
mokratyczne państwo i stworzyla 
warunki dla powstania Niemieckiej 
Repul Demokratycznej. Podsta- 


znogodórrywi 


wą. Republik” jest niezachwiane dą- 
żenie do pokoju, do przyjaźni ze 
wszystkimi narodami świata, a prze 
de wszystkim ze Związkiem Radzi 
kim, Polską i innymi krajami demo- 
kracji ludowej. 

Zapewniamy naszych polskich to- 
warzyszy, że Niemiecka Socjalistycz 
Jedności jest świadoma 
wielkiej winy, jaka ciąży na naro- 
dzie niemieckim wskutek  hanien- 
nych czynów siepaczy hitlerowskich 
w stosunku do narodu polskiego, 
glczamy raz jeszcze, że 
miecka Republika Demokratyczna 
nie tylko stanie się przeszkodą w pr 
'tórzeniu przeszłości, lecz ze strony 
niemieckiej uczyni wszystko, by speł 
nily się życzenia obu narodów i rnz- 
wijały się dobre stosunki sąsiedzi 

Niemiecka Socjalistyczna Partia 
Jedności uważa — jak to już wiels- 
krotnie oświadczono — że granica 
na Odrze i Nysie jest granicą poko- 


F 


ju i widzi w każdym, kto wysuwa 
danie rewizji tej granicy — Wroga 
A 


Walka o życie e patriotów greckich 


prowadzona będzie dalej na terenie 
Zgromadzenia Generalnego ONZ 


LAKE SUCCESS (PAP), — Jak już 
donosiliśmy, 3-dniove obrady Komi- 
sji Politycznej ONZ, zakończyły si 
ro utąceniu przez anglo-amerykań: 
ska większość głosowania nad pro- 
jektem rezolucji radzieckiej, uchwa- 
leniem projekti rezolucji Ekwadoru, 

Przed głosowaniem nad projektem 
Ekwadoru szef delegacji ra 
dzieckiej Wyszyński oświadczył, że 
projekt rezolucji adoru, zwłasz- 
cza wobec odrzucenia szeregu popra 
wek radzieckich — uważa delegacja 
radziecka za słaby i nieżadawalają- 
cy, lecz mimo to będzie głosować na 
wet za tym projektem, gdyż traktuje 
go jako wyraz pragnień przeważają- 
cej części delegatów, aby osiągnąć 


wykonania 1 uchylenie 
wydanych przez 


zawieszenie 
wyroków Śmierci, 
rząd ateński. 
Po uchwaleniu rezolucji Ekwadoru 
szet- delegacji radzieckiej Wyszyński 
|oświadczył, że delegacja ZSRR nie 
uważa, aby walka przeciwko terro- 
rowi monarcho-iaszystowskiemu i e- 
gzekucjom była zakończona 
Oświadczenia przedstawicieli rzą- 
dn ateńskiego dowodzą, że problem 
ten bynajmniej nie jest rozstrzygnię- 
ly. Delegacja radziecka oświadcza, 
że hędzie kontynuowała swą walkę 
o uratowanie życia patriotów grec- 
kich i wyraża przekonanie, że do wal 
ki tej przyłączy się Zgromadzenie 
Generalne. 


„Rząd Bidault - STARA ŁATA: 


na zużytej oponie marshaliowskiej* 


Prasa francuska nie wróży długiego żywota nowemu gabinetowi 


PARYŻ (PAP) Dziennik „Ce 
Soir“ stwierdza, że nowy rząd, utwo- 
rzony pod etykietą Bidault, jest w 
istocie rządem, odpowiadającym . in- 
teresom administratora planu Mar- 
jana! 


Kto otrzymał nagrody 


[shalla — Hoffmana. „Stara łatą — 
pisze „Ce Soir 
ranę marskiiidryaką | Nie śwystareży 
jednak _zalepienie jednej dziw 
opona nawali w innym mi 


za rozwiązanie logogryfu Nr 7 g 


W dniu wezor ym odbyło się losowanie nagród dla u- 
czestyików naszego konkursu rozrywek umysłowych, któr 
rzy nadestali prawidłowe rozwiązania ' logogryfu Nr. 7 


Brzmialo 010 = 


NIECH ŻYJE ZWIĄZEK RADZIECKI 


Pierwszą nagrodę — wie 
na Pawlaczyk Lódź 
Nagrody iżkowe wylosow 
Maja 23 
— Łódź, ul. 


(J. 
Piotrkowska 166 (F 


nach“); Maziarz Jan — Ozorków, ul. Legionów 20 (U. 
Kapes Maria — Żychlin, 


Boston"); 


ul. 
czyk madeni 


nl. 


muje 0b, Lucy: 


e pióro — otr 
Gdańska 50. 
Szwember Anna — 


ali: Zgierz 


B. Priestley — „Jasny dzień); Mareiniak Maria 


w Ghi 
inclair 


Epstein — „Rewoluc 


ül, Przeskok 2 (H. 
MAE dają „Janusz — 
; Rabzmat 


„W okopach Stalingradu"); 
hofa 38 (HL. Fast = „Amerykanin*); Stefańczyk T a 
nice, ul. Gwardii Ludowej 19 (8, Heym — n. „Zakładnicy”); Gk 
wacki Stanislaw — Łódź, ul. Siry owska 21 Dygat — 
„Pola Elizejskie* . 
Wyżej wymienieni zechcą zgłosić się po ddh nagród dc 
Re adakeji „Głosu”, ul, Piotrkowska 86, HI p. dnia 31 bm., w 
zinach od 12-ej do 16-tej. 
agrodv dla niejscowych wysłane zosłaną poczłą. 
Go 
UWAGA, AMATORZY ROZRYWEK! 
W tych dniach rozpoczynamy na łamach „Głosu* wielki 


fotograficzny 


pod 1 


konkurs 
szą?” 


zególy konku 


iasłem „Czy znasz Łódź dzisiej 


ych numerach „Głósu*. 


skiego i polskiego narodu, pod 
wojennego. 

Wiemy, że, niestety, 
Zachodnich, pod bezpośrednim wpły- 
wem- rządzących tam imperialistów 
amerykańskich oraz ich angielskich 
i francuskich pomocników, 
się pragnienie odwetu wobec Pol 
Jesteśmy jednak przekonani, 
ród niemiecki, pod ` kierownictwem 
swych najbardziej | postępowych 
przedstawicieli — stanie zdecydowa- 


WARSZAWĄ (PAP). — W dniu 29 
bm. przypada 31 rocznica powstania 
Wszechzwiązkowego  Leninowskiego 
Komunistycznego Związku Młodzieży 
— Komsomołu, 

W związku z tym Zarząd Główny 
Związku Młodzieży Polskiej wysłał 
do Komitetu Centralnego WLKZM 
depeszę następującej treści: 

„W dniu 31 rocznicy powstania 
sławnego  Leninowsko-Stalinowskie- 
go Komsomołu, przesyłamy Wam go 
rice bojowe pozdrowienia od mło- 
dzieży polskiej. 

Bohaterska droga, jaką przebył 
WLKZM pod klerownictwem WKP(b), 
wielkie osiągnięcia Komsomolu w bu 
downictwie socjalistycznym I w ko- 
aministycznym wychowaniu młodzie- 
ży radzieckiej, rola, jaką odgrywa 
WLKZM w walce o pokój i demokra- 
cię na całym Świecie — uczyniły z 
i przykład dla postępowej 
M kich krajów, 


ży polskiej hohaterski 
Komsomot jest symbolem nieugiętej, 
otiarnej walki o szczęśliwą przy- 
szłość młodzieży, jest niewyczerpar 
ną skarbnicą doświadczeń tej walki 
i pracy, Młodzież polska, czerpiąc z 


doświadczeń Komsomołu, bierze ak- 
lywny udział w marszu narodu pol- 


| 


Masy ludowe, które doprowadziły do 
upadku rząd Queuille'n, zjednoczi 

siły do dalszej walki o interesy Fran 
cji i narodu francuskiego. Naród 
francuski domaga się radykalnej 
zmiany polityki. Nie może tego ocze- 
kiwać od nowego rządu Bidault. 

„ „Humanite” podkreśla, że rząd Bi- 
dault jest bliźniaczo podobny do rzą- 
du Queuifle'a, Dziennik apeluje o 
wzmożenie nacisku mas ludowych w 
kierunku utworzenia rządu jedno: 
demokratycznej oraz przeszkodzenia 
ilkom reakcji, zmie! do 


ti 


a przekonanie, 
mieni polityki —— 
zatómie się pod naciskiem mas ludó- 


vy 
„Figaroć i 
wemu gabinet 


Przygotowania do wyborów 
w Bułgarii 


SOFIA (PAP). 


„Aurore“ nie wróżą no- 
wi długiego żywota 


— W Bułgarii czyni 
się przygotowania do zapowiadzia- 
nych na 18 grudnia rb, wyborów «do 
Wielkiego Zgromadzenia Naroilowe- 
go | do okręgowych rad narodowych, 
Dokonuje się podziału na okręgi wy 
borcze, wyboru komisji, -Sporządza 
się spisy, uprawnionych do /glosować 
nia itd. 


go, który znajduje się na czele śwla- 
towego frontu pokoju. Jesteśmy prze 
konani, że wspólna walka przeciwko 
imperialistycznym planom wojennym 
ukoronowana 

Cieszymy się, 
jeszcze raz znaleźliśmy  potwierdze- 
nie, iż możemy być pewni solidarno- 
ści polskiej klasy robotniczej i naro- 
du, polskiego. 

Z socjalistycznym pozdrowieniem 

Wilhelm Pieck 


W 31 rocznice Komsomolu 


Depesza Zarządu Głównego ZMP 
| do Komitetu Centralnego WLKZM 


skiego ku socjalizmowi oraz w walce 
sił postępowych całogo świata o po- 
kój, demokrację i szczęśliwą przy- 
szłość wszystkich ludów, 

NIECH ŻYJE BOHATERSKI KOM- 
SOMOŁ! 

NIECH ŻYJE ZWIĄZEK RADZIEC- 
KI — OJCZYZNA NAJSZCZĘŚLIW- 
SZEJ MŁODZIEŻY SWIATA! 

NIECH ŻYJE WKP(b) I WIELKI 
STALIN — WÓDZ I NAUCZYCIEL 
MAS PRACUJĄCYCH. CAŁEGO 


ŚWIATA!” 


ziem ukraińskie 
Depesza 


W rocznicę zjednoczenia 


h i białoruskich 


Przewodniczącego KC PZPR 


tow. Bolesława Bieruta 


Do tow. Chruszczowa 


sekrętarza Komitetu Centralnego 
Komunistycznej Partii (bolszewików) Ukrainy 


norze! 


macierzą ziem 
ziejowej, położyło kres wi 
Stało się ona jedną z ważny 
pólnym wrogiem narodu polsi 
faszyzmem. Dzięki temu rozpoczęła 
naszymi. narodami, która przekreśliła 
na ich miejsce stosuni 
s dla wspólnego dobra. 
Dzięki” historycznym <zwycięstwomi 
zna nasza odzyskała swą nie 
Korzystając 


czenia. dalszego 


kich zasyłamy Wam 
o rozwoju brutniego 


mia ziem ukrai 
wspar 


ukraińskich czyniąc zadość. sprawi 
jelowiekowema nciskowi mas ukruiń- 
h przesłanek p sgo zwycięstwa 
kiego i uk hitlerowskim 


się nowa 
a na zawsze dawne spory i wanie 
ki braterskiej przyjaźni i serdecznej 


wielkiego Związku 
głość i apu 
ałycli_osiągy 


czej, pozdrawiamy 
wi jalakan du rne ię acy Ukrainy, którego 
wspaniałe sukcesy na drodze odbudowy stanowią ważny wkład w dzieło 
umocnienia potęgi Zwigzku Radzie walezącego pod wodzą 


Wielkiego Stali tkich 


i współpracę nů 


a na czele wsz 
lzy narodami. 


sił postępowych świata o. trwały pokój 


Przewodniczący 
omitetu Centralnego 

Polskiej Zjednoczonej Partii Robotniczej 
(=) Bolestuw Bierut 


Do tow. N. l. Gusarowa 


sekretarza Komitetu. 
Komunistycznej Parti 


e gratulacje i 
eckiej Republiki 
Zjednoczenie narodu 
jowej położ 
ło nową ere.w stosunkach pomiędzy 

j braterskiej 
sin 


ni tymi samymi brate 
emu bedziemy nadal pogłębia 
jako ważny wkład w dzieło socjalizm 
potężny Związek: Radziecki z Wielkin 


Centralnego 
i (bolszewików) Białorusi 


jedliwości dzie- 
ch i otworzy- 
narodem polskim i białoruskim, erę 


ni, stementowanej wspólną walką z hitlerow- 


ideami marksiznna- 
fi polsko-białoruską 
m i A którego broni nieugięcie 


m Stalinem na czele. 


Przewodniczący 
Komitetu Centralnego 
Polskiej Zjednoczonej Partii Robotniczej 
(—) Bolesław Bierut 


Nowe formy współzawodnictwa pracy 


przyspieszą walkę o wykonanie planów produkcji 
Ogólnokrajowa narada kierowników współzawodnictwa pracy w GRZZ 


WARSZAWA (PAP) — W dniu 
28 bm. w CRZZ odbyła. się konfe- 
rencja poświęcona sprawie współza- 
wodnietwa pracy. 

W konferencji wzięli udział kis 
rownicy wydziałów w ójzawodnic- 
twa przy poszczególnych związkach 
branżowych i referenci współzawod- 
nictwa przy ORZZ, Z ramienia CRZZ 
byli obecni: sekretarz CRZZ tow, 
Kofman i kierownik Wydz. Współza- 
wodnictwa CRZZ tow. Żuckowicz, 
który wygłosił obszerny referat na 
temat. „osiągnięć _ poszczególnych 
związków zawodowych we współza. 
wodnictwie pracy. 

Jak wynika z referatu, we współ: 


zawodnictwie bierze udział ogółem 
około 60 protent wszystkich pracu- 
jacych. Najlepsze w. yniki osiągnęły 
związki hutników i g V- 

ach ruch 
obi ł 70—80 proc. 
nych. 

Z najważniejszych istniejących. je- 
szeze niedociągnięć mówca wym 
niedostateczne powiązanie komitetów 
współzawodnictwa z masami pracu- 
jącymi, opieszały lub biurokratycz- 
ny stosunek dyrekcji i Rad Zakłado- 
h do współzawodnictwa, nie zaw- 
sze odpowiednią opiekę nad przedow 
izatorami oraz zbyt 
cję ich osiągnięć. 


Odsłonięcie pomnika 


Wiady Bytomskiej 


Dziś 


w niedzielę, 30 października br. na Cmentarzu Komu- 


nalnym.na Dołach — odbędzie się uroczystość odsłonięc'a po- 


mnika WŁADY BYTOMSKIEJ, 


robotnicy łódzkiej, bohaterskiej 


bojawniczki KPP, of'ary faszystowskiego reżimu sanacyjnego. 
Pomnik ufundowany został zę składek łódzkich robotników. 


Wszystkie delegacje zakładów pracy 


instytucji oraz póczty 


sztandarowe, udające się na uroczystość — zbierają się na pla- 
cu przy rogu ulic Nowomiejskiej ; Ogrodowej, skąd o godzi: 
10-ej wyruszą na cmentarz, 


ie 


KOMITET Łój! 


Torcia w ministerstwie wojny USA 


Nagła dymisja szefa floty — Denfelda 


WASZYNGTON (PAP), —, Podano 
tu oficjalnie do wiadomości, że szei 
sztabu amerykańskiej floty wojennej 
admirał Denteld — usunięty został z 
zajmowanego stanowiska. 

W dobrze  poinformowanych ko- 
lach twierdzi się, że przyczyną usu- 
nięcia Denlelda jest zaostrzenie się 
wewnętrznych rozdźwięków  pomię- 


dzy szłabami poszczególnych rodza- 


WARSZAWA (PAP). — Przewod- 
niczący Pańslwowej Komisji Plano- 
wania Gospodarczego wicepremier 
Hilary Minc otrzymał od załogi Za- 
kładów Mechanicznych „Ursus” pi- 
smo następującej tr 


„W imieniu załogi Zakładów Me- 


3300 traktorów »URSUSA « 


chanicznych „Ursus” meldujemy: W 
dniu 27 października 1949 r. o godz. 
9.30) wykonaliśmy 3-letni plan pro- 
dukcji, dając krajowi 3.300-ny trak- 
tor. 

Do dnia 31 grudnia rb. zobowiązu- 


jemy sie dać nonad plan 48N trakto- 
tów. 


jów broni w armii USA, Te same ko- 
ła przypuszczają, że nastąpi dymisja 
również innych wyższych oficerów 
sztabu, których stosunki z. minister- 
stwem wojny zaostrzyły się na tym 
samym tle. 


M awodnictwa 
związków: 
budowla- 


|, U włókniarzy najważniejszym pro- 
blemem jest obecnie walka o wzmo- 


żenie jakości produkcji, W związku 
z tym silnie rozwinął się ruch ra- 
cju r dnia 1 stycznia 
oku bieżącego do dnia 1 czerwca rb, 
glosiło projekty _racjonalizatorskie 
199 robotników, 170 majstrów, 132 
techników i 36 inżynierów. Zw. Zaw. 
Prac, Przem. Włókienniczego ogłosił 
ostatnio konkurs dla zespolów osig- 
gających najwyższą jakość, W kon- 
kursie bierze już udzinł 567 zespo- 
tów. 


Na czoło zagadnień poruszanych 
w dyskusji wysunęła się sprawa 
przedterminowego wykonania pla- 
nów produkcyjnych i zobowiązań 

yych przez wzmożenie 
i pracy i dalsze umasowie- 
nie współzawodnictwa. 


Na zakończenie sekretarz CRZZ' 

tow. Kofman przedstawił wytyczne 
j Podkreślił on potrze- 

ia now form 
polegających na 
walce o tytul najlepszej kopalni, fa- 
bryki, huty itp. W tym celu należy 
współzawodnictwo między- 


zakładowe. 
Duży naci 
wła vi 


k zostanie polożony na 
dbywanie narad wytwór- 
ach tych będą do- 
ane z udziałem całej 
produkcyjne i oszczęd= 


Ara 
k adnie analizow 
i plany 


Popularyzacja metod 
dujących robotników i 
szkolenie — to dalsze zadanie, sto- 
tami współzawod- 
najbliższy okres. 


pracy przo« 
intensywne 
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KOMUNIKAT 


UWAGA REDAKTORZY GA 


ZETEK ŚCIENNYCH 
I KORESPONDENCI FABRYCZNI „GŁOSU“! 


W poniedziałek -dn, 31 października n godzinie 18, odbę- 


dzie się w lokalu Redakcji odpr: 
nych łódzkich zakładów pracy 
„Głosu“. 
Na odprawę należy prz 
czone na wystawę, bądź projek 
Prosimy o punktualne przy 


awa redaktorów gazetek ścien- 
korespondentów fabrycznych 


i 


ć gotowe już gazetki 
ty gazetek i artykułów. 
bycie. 


przezna- 


WYDZIAŁ PROPAGANDY KŁ PZPR 
i REDAKCJA „GŁOSU ROBOTNICZEGO" 


JIONEE IAAL 


ystowski rząd Adenauera zakazał wystawiania Wilhelma Tella samki 
wielkiego niemieckiego poety Fryderyka Schillera. Dokladnie siedemnaście 
lu temu — Hier również zabronił wystawiania sztuk tego poety. 


Święto narodu 


jp*ZED 10-ciu laty Nadzwy* 
crajna Sesja Rady Najwyż- 
szej ZSRR przyjęła uchwałę o 
włączeniu Zachodniej Ukrainy 
i Zachodniej Białorusi w skład 
Związku Socjalistycznych Re- 
publik Radzieckich. Tym sa- 
mym zakończona została trwa* 
jaca od dziesiątków lat walka 
ludności ukraińskiej i białoru- 
skiej, zamieszkałej na teryto- 
riach, zagarniętych przez bur- 
żuazję polską — o wolność na- 
rodową i społeczną i o prawo 
stanowienia o sobie, walka, któ- 
rą w ciągu całego dwudziesto- 
lecia międzywojennego popićra- 
ły siły demokratyczne w Polsce 
na czele z klasą robotniczą 
i jej awangardą rewolucyjną. MA 
granicach Ukraińskiej i Biało- 
ruskiej Republiki Radzieckiej 


swej historii zjednoczony naród 
ukraiński i białoruski, 
Znaczenie tego wielkiego ak- 


Jugosławia — więzienie narodów 


Szpiegowie i faszyści — stoją na czele armii titowskiej 


Zdrajcy titows 
gosławię w więzienie narodów i o- 
bóz wojskowy, 
skiej zrobili oni narzędzie 

rewoltcyjnych i postępowych sit, 
wychowując oficerów i podoficerów 
w duchu wrogości do Zwlązku Ra= 
dzieckiego, do obozu pokoju t de- 
mokraeji, w duchu wrogości do włas 
nego narodu. Proces Rajka wykazał, 
że titowcy wyznaczyli również armii 
jugosłowiańskiej specjalną rolę przy 
dokonywaniu | kontrrewolucyjnych 
przewrotów, jakie przygotowywali 
wspólnie z wywiadem amerykań- 
skim w krajach demokracji ludowej. 
W związku z tym titowcy przepro- 
z artmix j 
bokie zmiany przede wszystkim w. 
składzie socjalnym korpusu oficer- 
skiego, wciągając do armii reakcyj- 
ne i faszystowskie elementy, powie- 
rzając im ważne kicrownicze stano- 
wiska. 

Przytoczę niektóre -dane, opubliko= 
wane przez pułkownika sztabu gene= 
ralnego, Słobodana Cekicza, który 
niedawno opuścił Jugosławię- chro- 
niąc się przed titowskim terrorem, 

Oto co pisze pik. Cek:cz: 

„Do armii jugosłowiańskiej napły- 
ngli na miejsce aresztowanych i za- 
mordowanych komunistów byli czet- 
nicy i ustaszowcy, którzy walczy! 
przeciwko ruchowi wyzwoleńczemu 
w Jugosławii, jak np. generałowie: 
Pirc, Petrovac i inni. Różni kariero- 
wcze otrzymali najwyższe stopnie, 
Często słychać między oficerami, któ 
rzy walczyli od 1841 r, takie rozmo- 
wy: „Moja kompania wzięła go do 
niewoli w r. 1943, jako czetnika, a 
on dzisiaj jest pulkownikiem, a ja 
kapitanem. Trząsl się ze strachu, kie 
dyśmy go aresztowali, a dziś nie chce 
ze mną rozmawiać, 

W armii jugosłowiańskiej panoszą 
się obecnie tacy właśnie ludzie, któ- 
rzy są bardzo wygodhi dla kliki tz- 
towskiej, Prawdziwi oficerowie par- 
tyzantcy, szczerzy patrioci jugoslo- 
winńscy, zostali w większości swojej 
usunięci i wielu z nich musiało je- 
szcze przed Rezolucją Biura Infor 
macyjnego wystąpić z armii, gdzie 


y przekształcili Ju- | traktowano ich jak w dawnym kró- 


lewskim wojsku. Tragiczny los spot- 


kał specjalnie podoficerów — b. 
partyzantów, którzy wskutek złego 
od iania i traktowania masowo za 


padali na gruźlicę. Na ich miejsce 
przyszli nowi - titowcy, którzy stwo- 
rzyłi sobie nową kadrę podoficerską, 
rekrutując ją przeważnie z knłaków. 

Bardzo ciężka jest sytuacja żołńie- 
rza jugosłowiańskiej armii. Świadczą 
6 tym następujące fakty; — przy bu 
dowie autostrady Belgrad — Zagrzeb 
pracuje 80 tysięcy żołnierzy. Drugie 
tyle zatrudnionych jest na ciężkich 
robotach w lasach w tzw. batalio- 
nach pracy, Żołnierze pracują też w 
kopalniach i przy budowie kolei w 
Serbii Zachodniej, 

Tito 4 Rankowicz zmuszają prze- 
szło 200 tys. żołnierzy do ciężkiej pra 
cy dla eksploatacji bogactw natural- 
nych Jugoslawii, które ' eksportują 
dia imperialistów. 

Na procesie budapeszteńskira z0- 
stały ujawnione ścisłe więzy łączące 
wielu titowskich generałów z anglo- 
amerykańskim wywiadóm. Wielu z 
nich jak np. Kosta Nadź, Milicz 4 în- 
ni zajmuje najwyższe stanow:ska 
w armii. 

Na porządku dziennym są antyra- 


Ji | dziecke i antyrobotnicze wystąpie- 


nia poszczególnych generałów. Weź- 
my np. generała Bogdana Oreszcza- 
nina. Pan ten w mundurze general- 
skim nie miał nigdy nie wspólnego 
z klasą robotniczą. Jest on synem 
najbogatszego kułaka w Korduni. 
Z tej kasty pochodzi większość obec= 
nych geńerałów titowskich, jak np. 
gen. mjr. Radivoje Bradonia, który 
był : pozostał wielko - serbskim sza 
winistą. Bradonia był w 1941 roku 
czetnikiem Draże Michajłowicza, 

Na stanowisku kierownika politycz 
nego armi: znajduje się titowski lo- 
kaj, gen. p r. Otmar Kreacziczszpleg 
amerykański, który pochodzi z ro- 
dziny żandarmskiej. Prowadzi on o- 
bacnie haniebną robotę w armii ju- 
gosłowzańskiej, szerząc antyradziec- 
ką i antykomunistyczną propagandę. 


Wszystko to dzieje się zgodnie z 


1 strukcjami Rankowicza, Wukmano 
wicza * Goszniaka, głównych prowo- 
dyrów titowskich w armii, którzy 
zlikwidowali organizację partyjną w 
armii i przekształcili ją w pomocni- 
czy organ KOS'u (wywiad wojsko- 
Zadaniem titowskiej organizacji 
party mej jest pomagać KOS'owi- w 
u szczerych patriotów i 
stów w armii dla ich likwi- 


dacji. 

Do tej titowskiej partii należą obec 
nie elementy, które maczały palce 
we krwi swego narodu. Na różkaz 

politycznych władz armii został przy 
jęty do parti pik, Radosław Dziu- 
ricz, były zastępca Draże Michajło- 
wieza na obszarze południowej Ser- 
bii 1 Macedonii, 

Tak, samo został przyjęty do partii 
gen. mjr. Wzekosław K anicz, by- 
ły pułkownik sztabowy dawnej ar- 
mii królewskiej i były naczelnik 
sztabu jednej z Paweliczowskich dy- 
wizji, którego partyzanci wzięli do 
niewoli w 1943 r. 

Członkiem titowskiej parf został 
też mjr. Kikowicz Sekula, który w r. 
1941 w powiecie Berano zorganizo< 
wał czeiników. Następnie do końca 
wojny współpracował z Niemcami, 
jako kierownik jednej z fabryk my- 
ta, Podczas okupacji . był agentem 
Gestapo, a obecnie jest agentem 
KOS'u. 

Przytoczone przykłady rzucają ja- 
skrawe światło na obecne stosunki 
w armi: jugosłowiańskiej. Przykłady 
te charakteryzują ludzi, którym Ti- 
to powierza dowództwo ekspedycji 
karnych, wysyłanych dla pacyfikacji 
terenów, ogarniętych walką, wysyła- 
nych przeciwko prawdziwym i śmia 
lym patriotom jugosłowiańskim, któ 
rzy pozostali wierni tradycjom walk 
partyzanckich i przyjaźni ze Zwiąż 
kiem Radzieckim. 

Praca titowców w armii jugosło- 
wiańskiej, przekształcenie tej armii 
w armię antyludową, stanowi jedną 
z największych zbrodni, którą titow- 
cy popełnili przeciwko narodom Ju- 
gosławii. 


Radomir Szaranovicz. 


znalazł się po raz pierwszy Wi 


Akt sprawiedliwości dziejowej 


ukraińskiego i białoruskiego 


tu sprawiedliwości dziejowej 
było ogromne, zarówno dla dal- 
szego rozwoju stosunków pol- 
sko ~ radzieckich, jak i dla sa- 
mego rozwoju ziem zachodnio- 
ukraińskich i zachodnio-biało* 
ruskich. Naprawienie starej nie- 
sprawiedliwości historycznej, 
narzuconej w traktacie ryskim 
2 1921 r. młodej republice ra- 
dzieckiej, było istotnym warun* 
kiem ułożenia w przyszłości sto- 
sunków między Polską i ZSRR 
na płaszczyźnie przyjaźni, soli- 
darności i współpracy. Taki zaś 
rozwój stosunków polsko - ra- 
dzieckich odpowiadał zarówno 
wymogom sprawiedliwości jal 
i najistotniejszym interesom na- 
rodu polskiego. Słusznie stwier- 
dził rząd radziecki w swym zna- 
rym oświadczeniu z dnia 11-go 
stycznia 1044 r, że „włączenie 
Ukrainy Zachodniej i Białorusi 
Zachodniej w skład Związku 
Radzieckiegu nie tylko nie na- 
ła interesów Polski, lecz 
wnie — stworzyło nale- 
żytą oodsiawę dla stałej i wie- 
cznej przyjaźni między naro- 
dem polskim i sąsiadującymi z 
nim narodami ukraińskim, bia- 
łoruskim i rosyjskim“, 
Rzeczywistość potwierdziła te 
— pelne madri politycznej — 
słowa. Przyjaźń, solidarność i 
współpraca polsko - radziecka, 
której warunkiem i podstawą 
było wyrzeczenie się przez pań- 
stwo polskie polityki zaboru 
ziem ukraińskich i białoruskich, 
stała się źródłem rozwoju i roz= 
kwitu Niepodległej Polski De- 
mokratycznej w jej nowych gra 
nicach, sięgających po Odrę, 
Nysę Łużycką i Bałtyk. 
Rozwiązanie problemu 
kraińskiego i białoruskiego, 
duchu zadośćuczynienia słusz- 
nym żądaniom narodu ukraiń* 
skiego i białoruskiego, w duchu 
leninowsko - stalinowskiej po- 
lityki narodowościowej — sta* 
ło BA źródłem siły i bezpieczeń- 


u 


stwa Polski. 

Pracując nad rozbudową swej 
gospodarki i kultury, nad nie- 
ustannym wzmocnieniem Pol- 
ski jako ważnego ogniwa obozu 
pokoju i postępu, ze zrozumia- 
łą sympatią śledzimy sukcesy i 
osiągnięcia wszystkich państw, 
wchodzących w skład tego obo* 
zu. Że szczególnym podziwem 
obserwujemy osiągnięcia czoło” 
wej siły w obozie pokoju i po- 
stępu — Związku Radzieckiego. 
Zachodnie obwody Ukrainy i 
Białorusi, które w Polsce przed: 
wrześniowej były dyskrymino- 
wane pod względem politycz- 
nym, gospodarczym 1 kultural- 
nym — rozwijają teraz bujne 
budownictwo we wszystkich 
dziedzinach życia. 

Zachodnie obwody Białorusi 
osiągnęły jeszcze w ubiegłym 
roku poziom produkcjt-przemy- 
słówej, prz wyższający 0 blisko 
50% poziom produkcji z r. 1940. 
Liczba dzieci w szkołach prze- 
kroczyła cyfrę pół miliona. Rol- 
nietwo dokonało skoku naprzód, 
korzystając ze wszystkich ogro- 
mnych zdobyczy radzieckiej 
wiedzy i praktyki agronomicz- 
nej. Białoruś i Ukraina Zachod- 
nia przestały być półkolonialną 
peryferią, systematycznie ha” 
mowaną w swym rozwoju i sta* 
ły się ośrodkami przodującej go- 
spodarki i kultury. 

„ Zacieśnia się braterstwo przy- 
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Na morginósie 
Pouczające 
dialogi 


W tych dniach w E 
Izbie Gmin, w związku z wniesio 
nymi przez posłów opozycyjnych 
interpelacjami, doszło do cieka- 
wych i wielce charakterystycz: 
nych dialogów pomiędzy autora- 
mi interpelacji a przedstawiciela 
mi labourzystowskiego rządu. 

Niezależny poseł Platts-Mills 
zgłosił zapytanie pod adresem 
rządu, co do liczebności amery- 
kańskich sił lotniczych, stacjonu- 
jących od szeregu miesięcy na 
terytorium W, Brytanii. Minister 
lotnictwa Henderson odpowie- 
dział, że liczebność ta określa 
się cyfrą ok. 7 tys, ludzi, Na dru 
gie pytanie Platts-Millsa, kiedy 
mianowicie żołnierze amerykań- 
scy opuszczą terytorium brytyj- 
skie, min. Henderson uchylił się 
od odpowiedzi... 

Pod adresem min, Bevina poseł 
komunistyczny Piratin skierował 
interpelację w sprawie nawiąża- 
nia stosunków dyplomatycznych 
pomiędzy rządem brytyjskim i 
rządem Chin Ludowych. Min. Be- 
vin odpowiedział, iż. rząd jego 
nie powziął jeszcze w tej spra- 
wie decyzji, zaś przed jej powzię 
ciem zamierza „odbyć konsulta- 
cję” z innymi zaprzyjaźnionymi 
rządami. 

Poseł Piratin zwrócił uwagę, 
że ze względu na donfosłość spra 
wy i otwierające się możliwości 
nawiązania przyjaznych stosun= 
ków ż demokralycznym rządem 
chińskim minister spraw zagra- 
nicznych powinien by działać z 
większym. pośpiechem, chyba, że 
czeka w tej kwestii na dyrekty- 
wy z Waszyngtonu. Na tę ostat 
nią uwagę min. Bevin wolał nis 
nie odpowiedzieć, Ñ 

Min, Bevina zaatakował rów- 
nież drugi poseł komunistyczny 


jaźni narodu polskiego i naro- 
dów ukraińskiego i białoruskie- 
go, a pobyt delegacji chłopów 
polskich na Ukrainie Radziec- 
kiej stał się nowym bodźcem do 
pogłębienia serdecznych sto- 
sunków łączących nasze naro- 
dy. Naród polski z prawdziwą 


w |sympatią śledzi ten proces roz- 


kwitu ziem zachódnio-ukraiń* 
skich i zachodnio-białoruskich i 
życzy narodom Ukrainy i Bia- 
łorusi dalszych osiągnięć w ich 
szlachetnej i owocnej pracy na 
rzecz socjalizmu i pokoju. 


sesssssaseas 


8 tysiecy ton tłuszczu 


nadchodzi ze Związku Radzieckiego 


WARSZAWA (PAP). — W najbliż 
szym czasie nadejdą do Polski ze 
Związku Radzieckiego pierwsze tran- 
sporty tłuszczu roślinnego, tzw. „sało 
mazu", czyli półiabrykatu, służącego 
do wyrobu margaryny, ceresu itp. 


Dzień nauki radzieckiej 


WARSZAWA (PAP), — Rada Nau. 
kowa przy min. Rolnictwa į Ref. Rol- 
nych oraz dyrekcja Państw, Instytu- 
tu Naukowego Gospodarstwa Wiej- 
skieg> zorganizowały w dniu 28 bm, 
z okazji „Miesiąca Pogłębienia Przy 
jaźni  Polsko-RadzieckiejDzień Na- 
uki Radzieckiej, który był poświęco- 
ny omówieniu najważniejszych osią- 
gnięń naukowych agrobiologi| ra- 
dzieckiej. 


Jeszcze w bież, roku otrzymamy z 
ZSRR około 8 tys, toń tego wysoko- 
gatunkowego produktu, Cały tran- 
sport „sałomazu” rozdzielony zosta- 
nie pomiędzy zakłady przetwórcze 
podległe CZP Tłuszczowego, które 
przystąpią do jego dalszego przerobu. 

Dzięki sprowadzeniu tak dużych 
ilości tłuszczu, krajowa produkcja 
margaryny i ceresu poważnie wzro- 
śnie, co pozwoli na zaspokojenie sta 
le wzrastającego zapotrzebowania na 
te artykuły, 

Fakt, że Związek Radziecki dostar- 
czył nam dużych ilości towaru, na któ 
ry istnieje w obecnej chwili ogrom- 


ny popyt na wszystkich rynkach świa 
ta, jest jeszcze jednym przykładem 
braterskiej pomocy, udzielanej 


nam | 


przez tego wielkiego sojusznika, 


Gallacher, mówiąc: „deśli pan mi 
mister spraw zagranicznych thce 
powiedzieć, że rząd brytyjski od+ 
będzie konsultacje z rządem USA, 
czy może zapewnić, że nawzajem 
ten rząd bedzię się konsuliował 

z W. Brytanią. zanim uzna Ludo- 

wej Republikę Chińską?” 
„Tak jest — odpowiedział Be- 
vin — stale odhywamy konsulta+ 
cję ze wszystkimi zaprzyjaźnio- 
nymi rządami”. „Tylko, Że nie 
wszystkie zaprzyjaźnione rządy 
odhywają konsultację z panem” 
— zakończył ten wymowny dia- 
log poseł Gallacher, 

Pobyt wojsk amerykańskich 
na terytortum W; Brytanii, skrę- 
powanie brytyjskiej polityki za- 
granicznej w _ najdonioślejszych 
' sprawach międzynarodowych dy- 
rektywami 1 instrukcjami Wa- 
szyngtonu i dewaluacja funta an 
gielskiego pod dyktatem Wall- 
Street — oto wcale nie symbolicz 
ne, lecz zupełnie konkretne obja 
wy wszechstronnego i bardzo da- 
leko posuniętego uzależnienia „la- 
bourzystowskiej Anglii od rozka- 
zów, poleceń i kaprysów amery: 
kańskiego „partnera”. 

Czyż potrzebne są dowody jesz 
cze bardziej przekonywujące? 


B. D. 


a 


artysty radzieckiego 

MOSKWA. — 27 października 
zmarł ludowy artysta ZSRR Borys 
Dobronrawow, jeden z wybitnych ar 
tystów przodującego teatru radziec= 
kiego — moskiewskiego  akafemic- 
kiego teatru artystycznego ti Got 
kiego. 


W miu 29 października mija 31 ro 
cznica powstania Wszechzwiązkowe- 
go Leninowskiego Komunistycznego 
Związku Młodzieży — Komsomołu. 

Komsomol odgrywa bardzo dużą 
rolę w życiu narodów radzieckich. 

„Związek Młodzieży Komunistycz= 
nej stał zawsze u nas w pierwszych 
szeregach bojowników—mówił towa- 
rzysz Stalin, — Nie znam takich wy= 
padków, w których Komsomoł pozo- 
słałby w tyle za wydarzeniami na- 
szego życia rewolucyjnego”, 


Komsomoł powstał w latach walki 
młodćj republiki radzieckiej przeciw 
ko zbrojnym siłom kontrrewolucji i 
armi: interwencyjnych państw kapi- 
talistycznych, Komsomoł mobilizo- 
wał młodzież do tej walki, Młodzi 
chłopcy i dziewczęta szli na front, 
aby bronić rewolucji 1 niezawisłości 
zyzny, O tej bohaterskiej młodzie 
ży pisał Włodzimierz Majakowski: 


Od pierwszych walk 
do ostatnich 
Myśmy szli 
bez chleba i snów — 
Związek 
osiemnastoletnich 
Robociarskich i chłopskich 
synów. 


Młodzież w budownictwie 
socjalistycznym 


Po zwycięskim zakończeniu wojny 
domowej partia bolszewicka posta- 
wiła przed Komsomołem zadanie jak 
najszerszego włączenia młodzieży do 
budownictwa socjalistycznego. Był 
to gigantyczny bój z zacofaniem go- 


gospodarczym, z przeżytkami stare- 
go ustroju, z ciemnotą i analfabety: 
zmem. Od wyników i tempa tej wal- 
ki zależała przyszłość Związku Ra- 
dzieckiego 1 przyszłość całego świa- 


ta. 

związek Radziecki wygrał tę wal- 
kę. Komsomoł na czele młodzieży ra 
dzieckiej wniósł ogromny wkład do 
zwycięstwa stalinowskich planów pię 
cloletnich. Z szeregów Komsomołu 
wyszedł inicjator ruchu stachanow- 
skiego. Aleksy Stachanów. Komso- 

dwie trzecie załóg 
budujących Dniepro. 
aklady trakto- 


molcy stanowili 
robotniczych, 
stroj i stalingradzkie 
rowe, potężne huty Kuźniecka i Ma- 
gnilogorska, W sercu dziewiczej pu- 
syczy nad Amurem zbudowali Kom- 
somólcy miasto Komsomolsk, które 
stalo się ważnym ośrodkiem przemy 
słowym Dalekiego Wschodu, 


Ogromny był też udział Komsome 
łu w walce o śocjalistyczną przebu- 
dowę rolnictwa w Związku Radzieć- 
kim, Wprowadzenie zespołowej go- 
spodarki rolnej i zastosowanie naj- 
nowszych zdobyczy techniki w rolni- 
ctwie było w niemałym stopniu za- 
sługą robotniczej I chłopskiej mło- 
dzieży komsomolskiej. 


Z uporem i wytrwałością szli Kom 


somolcy za wezwaniem towarzysza 
Stalina, ażeby uczyć się, zdobywać 
I wiedzę, tworzyć kadry nowych spe- 


jalistów we wszystkich dziedzinach 
ycia, Walka o wykonanie tych wiel 
kich zadań była prawdziwą szkołą 
socjalizmu, w której kształtowali się 
ludzie nowego ustroju. 


w pierwszych szeregach 
obrońców ojczyzny 


Ci ludzie socjalizmu wykazali swą 
ogromną przewagę ideową i moralna 
nad ludźmi starego świata, Wykaza- 
ła to dobitnie wojna wyzwoleńcza 
przeciwko faszyzmowi. Komsomoley 
i Komsomołki stali w pierwszych 


szeregach obrońców ojczyzny, Ich 
irna walka na tronde i ofiarny 

1 na tyłach przyniosły zarazem 
olenie z niewoli | przywrócenie 

ycia ujarzmionej przez. laszyżm 
owsa całej niemal Europy Za 
móstwo w czasie wojny, ponad 4 mi- 


liony Komsómolców otrzymały 0d- 
znaczenia państwowe. 3.500 Komso- 
molców zasiużyło na najwyższe od- 
znaczenie — tytuł Bohatera Związku 
Radzieckiego. 


Na całym świecie znane są nazwi- 
ska młodych bohaterów, radzieckich 
Komsomolców — takich, jak Zoja 
Kosmodemiańska, Aleksander Mā- 
trosow, Oleg Koszewoj i innl, Nazwi 
ska te symbolizują pełen poświęcenia 
trud 1 ofiarną walke całej młodzieży 
radzieckiej, 


31 LAT PRACY I WALKI 
LENINOWSKIEGO KOMSOMOŁ 


Aiako Way. 
przodownicy pracy 


Po zwycięstwie nad Taszyzmem, 
związek Radziecki przystąpił do od- 
budowy i dalszej rozbudowy kraju. 

Komsomolcy dają krajowi ponad 
25.000.000 godzin dodatkowej pracy 
na odbudowę zniszczonych miast. 
Komsomolcy podejmują się odbudo: 
wy stalingradzkiej fabryki traktorów 
i wielu innych zakładów. Komsomoł 
jest patronem elektrvfikacji wsi ra- 
dzieckiej, 80 proc. Waktorzystów 1 
kombajnerów to Komsomolcy. 

Pół miliona Komsomolców wyko- 
nało plan pięcioletni na 2 lata przed 
terminem, a dwa miliony w ciagu 
trzech į pół roku, Komsowoł twórży 
w przemyśle i kolchozach nawa mło 
dzieżowe brygady wysokiej jakości, 

Dzięki. ustrojowi socjalistycznemu 
zmienilo się da niepoznania oblicze 
młodego robotnika radzieckiego, O- 
bacnie młody robotnik z 7-letnim lub 
średnim wykształceniem jest zjawi- 
skiem pospolitym. — Przytłaczająca 
większość młodych robotników uczy 
się nadal na różnych kursach 1 w 
szkołach wieczorowych, Młodzi ro« 
botnicy wspólnie z pracownikami in 
żynieryjno-technicznymi wyróżniają 
się jako wynalażcy | nowatorzy pro- 
dukcji, wzbogacają technikę swymi 
pomysłami i udoskonaleniami, Gra- 


EEN 


nica między pracą fizyczną a umysło 
wą zaczyna się zacierać, 

To samo można powiedzieć o mło- 
dzieży chłopskiej w kolchozach. Mła 
dzi kołchoźnicy — to nowi, wykształ 
ceni ludzie radzieccy, którzy wspól- 
nie z całym narodem budują spote- 
czeństwo komunistyczne. 

Młodzież radziecka kieruje się bol 
szewicką zasadą — nigdy nie poprze 
stawać na tym, co już zostało osląg- 
nięte, 


Wierny pomocnik WKP(b) 


Cała młodzież komsomolska į zna- 
czna cząść młodzieży niezorganizowa 


nej objęta. jest systematycznym szko 
leniem lub samoksz(ałceniem ideowo 
politycznym. Szeroko rozwija się 


aktywność kulturalna i. artystyczna 
młodzieży, Szeroko rozwija się pod 
kierownietwem Komsomołu wycho: 
wanie fizyczne i działalność sporto- 
wa młodzieży, 

Socjalizm zapewnił młodzieży ra- 
dzieckiej warunki pełnego wszech: 
stronnego rozwoju. Wydobywa on z 
niej najlepsze twórcze cechy ludzkie, 
rozwija te wszystkie wartości, które 
w ludziach pracy tłumi? i niszczył u- 


strój kapitalistyczny. 
Swoje osiągnięcia w wychowaniu 


młodedo pokolenia zawdziecza Kom- | 


somoł stałej opiece i pomocy ze stro 
ny WKP(b). Partia otacza Komsomoł 
troskliwą opieką, widząc w nim swo 
ją rezerwę i wiernego pomocnika. 
Zagadnieniu wychowania Tronis 


cznego młodzieży poświęcona jest 
baczna uwaga Partii. 
Dzięki troskliwej opiece Partii f 


władzy radzieckiej Komsomoł wypeł- 
nia swe podstawowe zadania. 
„Komsomoł wychowuje młodzież 

w duchu radzieckiego patrlotyzmu 
— na ludzi odważnych, dzielnych, 
nie lękających się trudności, wie- 
rzących w swoje siły, gotowych 
przezwyciężyć wszelkie przeszko= 
dy w walce o zwycięstwo komuni- 
zmu” (statut WLKZM), 

Bojowa droga Komsomółu, jego ò- 
siągnięcia i doświadczenia w budo- 
wie ustroju socjalistycznego, jego do 
świadczenia w dziedzinie socjalistycz 
nego wychowania młodzieży — to 
niewyczerpane źródło nauk i doświad 
czeń dla demokratycznych orga. 
cji młodzieży innych krajów, 

Z doświadczeń tych korzystają or- 
ganizacje młodzieży w krajach demo 
Kkracji ludowej, które pomagają kla- 
sie robotniczej i masom pracującym 
swych krajów w budowie podstaw 
socjalizmu. Z doświadczeń komsomol 
skich korzysta młodzież Polski Ludo- 
wej, tworząca pod przewodnictwem 
ZMP szeroki front całego młodego 
pokolenia w walce o pokój 1 w pra» 
cy dla oiczyzny, 

i 


Jerzy Morawski 


Nr 298 


Nie wystarczą same dobre chęci 


Trzeba porządnie popracować, aby zasłużyć 


nmmn 
n 
mmm 


O PZPB Nr 9 pisaliśmy ostat- 
nio w związku z organizowaniem 
brygad najwyższej jakości, Stwier 
dzilińmy, że tkacze przystąpili 
dc tej akcji ze szczerym zapałem 
i oczekiwali w związku z tym 
znacznych sukcesów. Tyraczasem 
według obliczeń wyników produk I 
cyjnych za wrzesień i paździer- 
nik, ani tkalnia, ani preędzania 
„Pawełnianej Dziewiątki* nie wy 
konały planów. 

Podczas naszej wędrówki po 
tkalni PZPB Nr 9 spostrzegliśmy 
wiele braków i niedopatrzeń, któ 
re w dużym stopniu przyczyniły 
są do niedostatecznych wyników 
pracy załogi i kierownictwa tego 
oddziału. © przędzalni napisze- 
my innym razem. 


Uwagi pod adresem 
brakarzy i kontroli 
produkcji 
Do kantorku tkalni, w którym 
właśnie przebywamy, przychodz: 
tkaezka z prośbą o powtórne przej 
rzenie sztuki towaru. zakwalifi- 
kowanej jako brak. Jej zdaniem 
sztuka była bez błędów. Wypro- 
dtikowany przez tę tkaczkę towar 
został już coprawda przesłany do 
* wykończalni, jednak dokładny o7 
pisątej sztuki powinien znajdować 
się książce brakarskiej, Ale po 
długich poszukiwaniach okazuje 
się, że sztuki tej w ogóle nie zą- 
pisano, "Tkaczka odeszła, wyrze- 

kając ņa nieporządki, 

Znajdujemy i inne niedokład- 
ności w pracy brakarzy. Przyszła 
jakaś tkaczka ze słusznym za- 
żaleniem ,że w książce brakars- 
kiej-zapisano jej jeden błąd w 
sztuce, a na kartce figurują dwa 
błędy, Zdarza się też często, że 


Bank Inwestycyjny 

rozpoczyna działalność 

W dniu 2 listopada na podstawie 
rozporządzenia Ministra Skarbu roz- 
poczyna działalność Bank Inwesty- 
cyjny, powołany, do życia na mocy 
dekretu o reformie bankowej z dnia 
25 października 1948 r. 

Bank Inwestycyjny sprawować bę 
dzie wszystkie czynności, z 
finansowaniem i kontrolą inwestycji, 
przeprowadzonych zarówno w latach 
ubiegłych począwszy od roku 1945 
jak i wykonywanych obecnie. Czyn- > 
ności te wchodziły dotychczas w. is | 


kres działalności Banku Gospodar- 
stwa Krajowego. 

Bank Inwestycyjny przejął ponad- 
to wszystkie czynności, związane 
z kontrolą i finansowaniem przed- 
siębłorstw wykonawczych. 

W związku z powstaniem Banku 
Inwestycyjnego ulega  likwidacj: 
łódzki oddział Banku Gospodarstwa 
Krajowego. 

Centrala Banku Inwestycyjnego 
mieści się w Warszawie, jego zaś 
oddziały w. 28 miastach Polski, w Ło 
dzi przy: AL. Kościuszki 63, gdzie po- 
przednio mieścił się oddział BGK, 


y 
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tkacze nie zapisują wcale nu- 
meru krosien, skutkiem czego nie 
wiadomo, kto wyprodukował da- 
ną sztukę, Można łatwo spraw- 
dzić, że takie wypadki zdarzają 
się właśnie przy sztukach brako- 
wych. Tkaczki — brakoroby ce- 
lowo nie podają numerów, aby 
uniknąć potem ponoszenia konse- 
kwencji za swą niesol:dną produk 
cję, A przecież można byłoby 
łatwo ujawnić brakorobów. Np. 
majster mógłby zaznaczyć numer 
krosna na początku sztuk A 
wówczas chociaż tkaczka kończąc 
sztukę nie napisze numeru, bra* 
karz i tak będzie wiedział, do ko- 
go ma się zwrócić z reklama- 
cjami. ; 

Okazuje się więc, że w tkalni 
PZPB Nr 9 brak dostatecznej kon 
troli pracy brakarzy, majstrów i 
tkaczy, 


Niedes'ateczne 
szkolen'e 
młodych tkacze: 

Przechodzimy „gankiem“ 
wzdłuż krósien. Młoda tkaczka, 
ob. Góralska, próbuje wyjąć utka 
ną już sztukę towaru. Gdy jed- 
nak przyglądamy się dokładnie 
owej sztuce stwierd 


Ji 
mować z krosna, Po pierwsze dla 
tego, że jest za mała, powtóre n'e 
ała jeszcze zakolorowana. Star 
doświadczony tkacz, ob. Kas- 
przak, nie zwraca uwagi na pracę 
swej uczennicy. Ani razu w ciągu 
dnia nie podszedł do niej i nie spraw 
dził wyników jej pracy, Inna 
młoda tkaczka, ob. Koszyk, ode- 
szła od krosien i nawet nie po- 
prosiła pommagaczki, aby chwilo- 
wo zastąpiła ją przy warsztacie. 
Na nasze pytanie, dlaczego tego 
nie uczyniła, odpowiada ze zdzi- 
wieniem, że pomagaczka jest tyl- 
ko do wiązania nici. Trzecia z ko- 
lei młodzieżówka, kol. Stasiak 
zabrała podkładkę drewnianą, na 
której kładzie się gotowe już sztu 
ki. Kol. Stasiak rozsiadła się na 
niej przy warsztacie, a tymczasem 
druga tkaczka kładzie sztukę bi 


W związku ze zbliżającą się 
rocznicą Rewolucji' Październiko- 
wej załoga PZPW Nr 37 zobowią 
zała się wykonać roczny plan pro 
dukeji do dnia 30 listopada br. 
Początkowy termin wyznaczony 
był na dzień 31 grudnia br. Jed- 
nak dążąc do przedterminowego 


wykonania planu rocznego, załoga 
naszych zakłądów w dniu 1 Ma- 
przesunęła 


ja termin na 
te 


ten 


ORALTZNORZY 


Kluby Racjonalizatorów pracują... 


wW przeciągu ostatnich paru 
lat w Fa-Ma-Tce rozpatrzono kil 
kanaśc'e wniosków racjonalizator 
skich, a od chwili założenia Klu- 
bu, do 15 października do „skrzyn 
ki pomysłów“ wpłynęło już 10 
wniosków. Z tego zestawienia wi- 
dać, jak bardzo potrzebnym był i 
jak jest popularny Klub Racjona= 
lizatorów, Kom'sja Usprawnień 
wraz z czlonkami Klubu  rozpa- 
trzyła ostatnio 6 wniosków, z 
których 4 zatwierdzeno. Ponieważ 
Ta-Ma-Tka została obecnie pila- 
czom z Fabryką Maszyn Jedwab 
niczych, zadania Klubu, oczywiś- 
cie wzrosną. 


Nie PZPB 
lecz PZPW Nr 1 


Do notatki zamieszczonej dnia 29 
na trzeciej stronie p. t. „Zespoły ja- 
kościowe PZPB Nr 1 przystąpiły do 
konkursu” wkradł się błąd korektor 
ski Tytuł notatki powinien brzmieć: 


„Klub Racjonalizatorów w „Ba 
wełnianej Dziewiątce* przygoto 
wuje wspólne zebranie z profeso- 
rami Gimnazjum  Metalowega, 
nad którym zakłady sprawują o- 
pieke. Celem tego zebrania będzie 
zorganizowanie stałego porozumie 
nia między personelem techn'cz: 
nym PZPB Nr 9 — a profesorami 
Gimnazjum, Współpraca taka, po 
łączenie praktyki z nauką, da na 
pewno pomyślne rezultaty. Dwa 
dni temu Klub rozpatrzył trzy 
pomysły racjonalizatorskie i ode- 
słał do Centralnego Zarządu, 


mkKluh  Racjonal'zatorów w 
PZPW Nr 5 asystował wczoraj 
przy powstaniu nowego, bardzo 
pożytecznego pomysłu. Majster 
ślusarski}, Adam Kazimierski, i 
śiusarz Barabas uruchomili maszy 
nę, która od 1946 r, była nieczyn 
na z powodu braku części. Człon- 
kowie Klubu stwierdzili całkowi- 
tą słuszność pomysłu, obliczyli 
oszczędność, która wyniesie 94 ty 
siące zł rocznie. Obaj racjonaliza 


„Zespoły jakościowe w PZPW Nr 1 
przystąpiły do konkķuisi'h 


torzy już wkrótce otrzymają pre- 
mie, 


na miano „iabryki najwyższej jakośc 


lutkiego towaru na brudnej, zaoli 
wionej podłodze, 

Szkolenie również nie stoi na 
odpowiedn:m poziomie. Dwaj in- 
struktorzy, którzy powinni czu- 
wać nad pratą młodych tkaczy, 
zajęci są właśnie robotą majster- 
ską. 

Wprawdzie kierownictwo tkal- 
ni zorganizowało wykłady, na któ 
rych omawiane są właściwe me- 
tody pracy. Okazuje się jednak, 
że młode tkaczki nie chcą uczęsz- 
czač na to douczanie. Ani ZMP, 
ani organizacja podstawowa nie 
wywierają dostatecznego wpływu 
na młodzież, n'e wskazują jej ko* 
nieczności pogłębiania wiedzy fa 
chowej. 


; 
Brak dyscypliny pracy 
Brak ten po prostu rzuca się w 
'zy, każdemu kto uważnie obser 
cie tkalni „Bawełn'anej 
Dziewiątki*. Oto niedawno zasto 
sowano w  cezółenkach tkackich 
„wyłapywacz* pęków i zgrubień 
— pomysł salowego Kaczyńskie- 
go. Dzęki temu jakość towaru 
poprawiła się nieco, Lecz tkacz- 
kom to ulepszenie nie przypada 
do smaku. Wobec tego kilkanaś- 
cie z nich bezkarnie usunęło z 
czółenek ów pożyteczny przyrząd. 
Przekonaliśmy sę także, że niektó. 
re tkaczki przesuwają znaki w 
towarze, „podrzucając" w ten spo 
sób swoje błędy tkaczce z dru- 
giej zmiany. Napomnienia maj- 
strów nie przynoszą rezultatów. 


Wnioski 


Zestawiając, wszystkie wymie* 
nione wyżej spostrzeżenia nie dzi 
wimy się wcale, że tkalnia w cią” 
gu ubiegłych kwartałów wykona 
ła plan ilościowy zaledwie w 86,1 
procentach, i że w dziedzinie ja- 
kości odsetek ekstry į primy nie 
o wiele przekracza 30 procent pra 
dukcji, ` 

Wprawdzie w tkalni PZPB 
Nr 9, 54 procent załogi bierze u- 


należycie zorganizowane i kontro 
lowane. Wskutek tego na ogół nie 
spełnia ono swego zadania, nie 
podnos; dyscypliny pracy, nie mo 
bilizuje tkaczy do walki o lepsze 
wyniki produkcji, nie pobudza po 
czucia odpowiedzialności. Nie 
spełniają także swego zadania or- 
ganizacja podstawowa i ZMP- 
owska, mimo że aktyw partyjny 
pracuje z poświęceniem. Aktyw 
ten n'e stworzył jednak w poszcze 
gólnych oddziałach odpowiedzial 
nych kadr partyjnych . 

Znane nam są ambicje załogi 
„Bawełnianej Dziewiątki”, prag- 
nącej przekształcić swą fabrykę 
w „zakład najwyższej jakości”. 
Ale nie wystarczą tylko same do- 
bre chęci. Trzeba zwalczyć wszyst 
kie istniejące jeszcze braki. Bez 
zbędnej reklamy należy wykazać 
takie osiągnięcia, aby op'nia pu- 
bliczna sama uznała, że PZPB 
Nr 9 zasługują na miano „fabry 
k: najwyższej jakości”. 

Wydaje nam sę jednak, że aby 
ten cel osiągnąć trzeba będz.e jesz 
cze rzetelnie popracować. 


88 pain 
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stownć chlebem wiecznie głodne nit 


musowych lok 
podkusiło pójść do ZOO — z gazetą, 
tego tygrysa (badaj, s Jawy) i 
nika, rąbię sobie „wwiadom 
taniu aż od łat 


p wyrafinowanym, i 
spalenia żywcem młudej dziew 
niów zaszywa się tw wore 
woody.. Ofiarom fas 


do 
d: 


paznokcie.. 
Czytam 


te wstrząsające wiadom 


jciele krwiożer 
czlonkowie „rządii 
działają przy utrzymywaniu. „raju* a 


oj fauny. 


Maria Szumska 


Normalnie, idąc do ZOO, zaopatruje się tylko w „wałówkę" dla przy: 
torów tej zacnej instytucji. 


Stoję, uważacie, przy barierze, oddzielającej publiczność od pręgowa: 
minst asystować w drzemce tego drapież 

zagraniczne“, 
tygrysem. sie odsuibam, 
dach „rządu ateńskiego" w postępowanite 
ho-faszystowski żyje przejawami zwierzęcej krwio« 

Zorsanizował on na wyspie Makronisos jeden 
czyć dla greci 
ie gestapowskim torturom. 
yny, uwięzionej w obozie 


iera się włosy, łamie stawy, wyrywa 


kiego. „premiere Diomedeśn. 


pomocy. iwogo rządu U 
i spogłądam na latki, w któr 
a ley: z pura hien. Tygrys leży w słońcu, drzemie spokojnie., „Łagodnial 
Rów niewinne i nieszkodliwe wydają się lwy... 
|pogłądam na kłatki i myślę: to nie są bynajmniej najgorsi przedsta- 


W tych kleskuch powinien siedzieć Diomed: 
uteńskiego i ci amerykańsc 
AG męcz 


Wczoraj” jednak licho mnie 


1, proszę was, w miarę czy- 
Bo'cóż to się pisze o meto- 
ludnością grecką? 


kich patriotów.. Więźniów poddaje 
Znany jest. wypadek 
Licznych więź: 
morza i kilkakrotnie poddaje próbie 


i myślę o nie dawnym przemó- 
„Raj — powiedział — stworzę 


którzy współ 


E, Tuni 


==-  ułrudniajq 


W ostatnich dniach nastąpił 
szybki wzrost zatrudnienia przy 
budowie taśmowej na Stokach, 
Pod koniec ubiegłego tygodnia 
pracowało tam mie wiele ponad 300 


ludzi, a w ciągu pierwszych 
trzech dni bieżącego tygodnia 
stan załogi osiągnął liczbę po- 


wyżej 450 osób, czyli zwiększył 
się a 50 procent, _ i 


Cyfry te z jednej strony świad- 
czą o szybkim rozwoju budowy, a 
z drugiej — o sprawnej organi- 
zacji pracy. Tak rychły napływ” sił 
roboczych, składających się w 50 
procentach z ludzi, po raz pierw- 


dział we współzawodnictwie, jed 
nak współzawodnictwo nie jest 


ocznicy Rewolucji Październikowej 
wykonamy wcześniej pian roczny 


dzień 8 grudnia, aby w ten sposób 
uczcić wielki „dzień międzynarodo 
wego proletariatu. Zobowiązanie 
to przewidywało wykonanie do 
końca roku planu produkcji tka- 
nin gotowych w 108 proc., tkanin 
surowych w 110 procentach į przę 
dzy zgrzebnej w 108 proc. Ponie- 
waż zobowiązanie fo w poszcze- 
gólnych swych etapach było przez 
załogę w pełni realizowane, posta 
nowiono więc w związku z dniem 
Święta Pokoju przesunąć termin 
wykonania planu z dnia 8 grud- 
nia ną dzień 4 grudnia. 


Załoga nasza wytężyła wszyst- 
kie siły, aby w poszczególnych. eta 
pach planu nie robić zaległości. 
Wysiłki te nie poszły na marne. 
Plany dzienne i miesięczne nie tyl 
ko wykonano, ale nawet przekro- 
czono, To pozwoliło nam na 
podjęcie nowych zobowiązań i na 
dalsze skrócenie terminu wykona 
n'a planu rocznego z dnia 4 grud- 
nia na dzień 30 listopada. | 
Zobowiązanie to podjęli nasi ro 


Meldunki o w 


NANANA 


Centrala Handlowa 
Przemysłu Metalowego 
Załoga Centrali Handlowej Prze= 
mysłu Metalowego zawiadamia, że 
plan obrotów towarowych na rok 
1949 w wysokości 300.000,000 zł. zo- 
stał zrealizowany w dniu .25 b. m. 
Centrala Handlowa 

Materiałów Budowlanych 

Pracownicy Centrali Handlowej 
Materiałów Budowlanych, Kkspedy- 
cji Rejonowej w Łodzi, wykonali w 
dniu 15 października br. roczny plan 
obrotów. 

W myśl 1-szo Majówych zobowią= 
zań naszych pracowników plan rocz 
ny Centrali Handlówej miał zostać 


planów produkcji 


szy mających do czynieńia z bu- 
downietwem, wymaga u: 


botnicy, pragnąc godnie uczcić 
rocznicę Wielkiej Rewolucji 
Październikowej, keis w hi- 
storii świata stworzyła nową erę, 
erę sprawiedliwości i równości 
społecznej, 

Janina Tomaszuk 


torespondent fabryczny „Głosu“ 
z PZPW Nr 37 


System taśmowy na Stokach 


Doskonała szkoła dla nowych kadr budowlanych 


Niedociągnięcia pracy rady zakładowej i organizacji partyjnej — 


rozwinięcie twórczych 


i odpowiedniego przestawienia, a 
często nawet — doraźnego prze- 
szkolenia nowych pracowników, 


Trzeba się opiekować 
nowymi kadrami 


Wicedyrektor departamentu mc- 
dernizacji w Ministerstwie Budow- 
nictwa znany racjonalizator pracy 
— tow. Krajewski, który często od- 
wiedza budowę na Stokach, stwier-| 
dził, że uzyskuje się tam dobre wy- 
niki pracy w szkoleniu nowych 
kadr. System taśmowy jest wielo- 
stopniową szkołą budowania, umoż- 
liwiającą wszystkim pracownikom 
szybkie zdobywanie kwalifikacji za- 
wodowych. Kierownictwo potrafiło 
należycie wykorzystać te możliwo- 
ści, Poważnym jednak brakiem jest 
tu słabą jeszcze praca Rady Zakła- 
dowej, jest to na Stokach problem 
niezmiernie ważny, ze względu na 
to, że ok. 75 proc. członków załogi 
składa się z ludz: sprowadzonych z 
obszaru województwa i nie mają- 
cych dotychczas nie wspólnego z ro- 
botniczą Ło: Rada Zakładowa 
10 oddziału P.P.B., który prowadzi 
roboty na Stokach, pi 
pełnomocników dopiero 
budowy, 
około 


w mies:ąc 
gdy załoga 


rzybyłymi ze ws 
j przypadłtśwa 

Spoczywa na 
budowy, który 


w] 
barkach 


Ambulatorium fabr 


W zakładach naszych, PZPB Nr 4, 
istnieje obszerne i dobrze wyposa- 
żone ambulatorium, które stało się 
prawdziwym dobrodziejstwem dla 
naszej załogi, W ambulatorium (tym 
znajdują pierwszą pomoc robotnicy, 
Którzy ulegli nieszczęśliwym wypad- 
kom przy pracy. W ambulatorium 
potrzebny jest telefon na miejscu, 
U nas dyżurna pielęgniarka musi 
przejść kilkadziesiąt metrów do naj- 
bliższego telefonu, znajdującego się 
w portierni. Chory w tym czasie po- 
zostaje w ambulatorium bez żadnej 
opieki, Interwencje naszej Rady Za- 
kładowej i Kierownictwa fabryki w 
Dyrekcji Poczt i Telegrafów w spra- 


ykonaniu (ÓW 


stawie załogi wykonal:gmy plari o 
cały miesiąc wcześniej. 

Do zwycięstwa tego p żynili stę | 
w niemałym stopniu nasi robotnicy 


wyładun«owi, którzy w razie potrze- 

by potrafil: pracować po godzinach 

| a nawet w niedzielę i świę- 

; umysłowi, za- 

trudnieni w dziale zaopatrzenia i 
zbytu tych towarów. 

W. Górzyński 
korespondent „Głosu* 
z Centrali Handlowej Mat. Bud. 


Przemysł papierniczy 


je, na skutek przeoczenia ko- 


yczne bez telefonu 


wie założenia telefonu, pozostały 


dotychczas bez rezultatu. 


Zwracam się więc tą drogą do dy- 
rekcji Poczt i Telegrafów w imieniu 
naszej załogi fabrycznej z prośbą o 
rozpatrzenie sprawy naszego telefo- 
nu i jak najszybsze jego zainstalo- 
wanie, 

Maria Majewska 
korespondent fabryczny „Głosu“ 


ZPB Nr 4 


Kultura w ZSRR w ścisłej łąc 
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możliwości 
zresztą nie tylko w tym jednym wy- 
padku stara się wypełn:ć obowiązki, 
zaniedbane przez Radę Zakładową. 
Jednak odpowiedzialność, ciążąca na 
nim za prowadzenie budowy; nie po= 
zwala mu poświęcać zbyt dużo czas 
su innym sprawom. 

Odłogiem deży też zagadnienie 
wprowadzenia _ współzawodnictwa 
pracy na budowie. A przecież am= 
bitna i wydajna praca poszczegól- 
nych robotników jak i całych ze- 
społów wykazują, że nie byłoby to 
rzeczą trudną. Współzawodnictwa 
podniosło by jeszcze wydajność pra- 
cy. Dzięki temu zwiększyły by się 
zarobki pracowników. 


Brygada z Brzeźnicy 


Pisząc o dobrej pracy załogi, nie 
można tu pomenąć brygady nowo- 
zwerbowanych robotników z .Brzeźni 
cy (18km od Radomska). Ludzie ci od 
pierwszej godziny pracy przy budo- 
wie osiągają już po 200 proc. mor- 
my. W ciągu dwóch dn, w zespole 
liczącym 18 osób, zagrodzili oni ca- 
ły teren budowy, stawiając płot dłu 
gości 2 km. Po takim „wstępie“ przy 
dzielono ich do brygad murarskich. 

O robotnikach z Brzeźnicy warto je 
szcze wspomnieć z innego względu, 
Gdy wyjeżdżali oni do pracy w Ło- 
dzi, żegnał ich proboszcz parafil 
Brzeźnica, ksiądz dziekan Jan Pla- 
cek, W swym przemówieniu pożegnał 
nym oświadczył robotnikom wyjeż- 
dżającym do Łodzi m, inn.; „Buduj- 
cie szybko i dobrze domy <la łódz- 
kich robotników, którzy w swych fa= 
brykach wytwarzają wszelkie mate- 
riały í dobra dla ludności wiejskiej. 
Im lepiej będzie robotnik mieszkal, 
tym wydatniejsza będzie jego praca, 
a stąd korzyść dla nas wszystkich. 
Starajcie się jak najlepiej pracować, 
być posłusznym kierownictwu į dąż- 
cie do otrzymania zaszczytnego mla- 
na przodowników pracy“, 

W tym duchu wygłoszone przemó 
wienie księdza dziekana Jana Plac- 
ka, zostało należycie  zrożurniane 
przez odjeżdżających. Dają oni tego 
dowód swą pracą przy budowie. 

Bel. 


Pisarze, poesi i artyści radzieccy wizytują stale kołchozy i fabryki — w 


wykonany w terminie do 15 listópa- 
da, dzięki jednak zdecydowane: po- 


blednie 
rektorskiego, pla: rócznyL 


których przeprowadzają dyskusje i marady z robotnikami, Na ilustracji znany, 
rzeźbiarz i członek Najwyższej Rady Ormiańskiej Republiki Radzieckiej 4 
Ara Saksjaa — wśród robotników przemysłu budowlanego, ià 
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Nie zapomni klasa robotnicza 


o męczeńskiej śmierci to 


Rok 1938. Rozhisteryzowane 
bandy manifestują w Warszawie. 
Gromady szumowin spod znaku 


nasze! 
A tymczasem w pokoju amba- 


sady niemieckiej na ul. Hożej 
przyjmuje meldunki ówczesny: 
ambasador von Moltke. Pan amba 


e 


uchylone okna i te ręce, pódnie- 
sione w faszyst im pożdrowie 
niu, owe prowokacyjne hasła. W 
Ogrodzie Saskim do utraty przy- 
tomności pobito jakąś staruszke 
— Żydówkę, a potem  poturbo- 
wano kilku robotników od Haber 
buscha, którzy ośmiolli się stanąć 
w jej obronie. Wieczorem okna 
ambasady żarzą się tysiącem świa 
teł. Muzyka, tańce, gstrumien'o 
wina, sanacyjni dygnitarze całuja 
rączki pani ambasadorowej. Mó- 
wi.się wiele, 4 „wspólnych celach. 
o „wschodnim  nicbezpieczeń- 
stwie”. Gdzieś,na drugim piętrze. 
w pokóju starannie oddzielonym 
od pozostałych pomieszczeń, gru 
be paczki banknotów przechodzą 
z pancćrnej kasy do kieszeni wy- 
fraczoenych pułkowników, polity- 
ków, filogermańskiej zgrai, szan= 
tażystów, judaszów. 


Zebran w ambasadzie goście 
«wznoszą wciąż nowe toasty, a o 
trzysta kilometrów od Warszawy. 
oddziały generała Bortnowskiego 
zajmują Zaolzie, zadając ostatecz 
ny cios bratniemu narodowi. , W 
rok potem miejsce twórców Bere 
zy zajmą ich wczorajsi przyjac.e- 
le, specjaliści od Oświęcimia i 
Majdanka, komór gazowych i 
masowych egzekucji — Hildebran 
dy, Frankowie, Greiserowie, Foer 
sterowie. 

Ale czy nie stało w Polsce lu- 
dzi, którzy by mieli odwagę prze- 
ciwstawić się tej jawnej zdradzie 
gromady szubrawców? Są tacy. 
Są ich tysiące, pomimo terroru 
„defy“, Berezy, Rawicza, Wro- 
nek i całego faszystowskiego apa- 
ratu zastraszenia. 

Okres „Kryzysu monachijskie- 
go”. W Łodzi, w firmie „Hirsz- 
berg, Birnbaum“ na zebraniu fa- 
brycznym przemawia delegatka 
Władysława Bytomska. Mówi o 
zdradziesanacyjnej, o aresztowa- 
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Nisko wstępem do koncertu 
był poemat symfoniczny Ser- 
giusza Liapunowa „Żelazowa Wo- 
Ja”. Kompozytor ten, zmarły dokład 
nie przed ćwierć wiekiem w Pary- 
żu, zapisał się na kartkę dziejów 
muzyki swego narodu jako ten, któ- 


zadowolony, || 


niach, oszczerstwach į tysiącu 
szykan, codziennie spadających na 
klasę robotniczą. Robotnica-komu 
nistka mówi o międzynarodowej 
solidarności klasy pracującej. 
Jawnie występuje przeciw agre- 
sorom, w obronie zagrożonego po 
koju í w obronie. zagrożonej nie- 
podległości narodowej. Demasku 
je sanacyjno - hitlerowską spół- 
kę, która dokonała rozbioru Cze- 
chosłowacji. Ich zapewnienia — 
woła — to zwykłe oszustwo, hasła 
o sile i gotowości obrony ojczyz- 
ny kłamstwem, mydleniem 
oczu, Sanacja sprzedaje naszą n.e 
podległość hitlerowcom. Imperiali 
ści pchają narody Europy w obję- 
cia kataklizmu wojennego. Jeden 
jest tylko sprzymierzeniec į o- 
Lrońca wolnych narodów — Zwia 
zek Radzieck*. 


Kim była Władysława Bytom- 
ska? Oto, ca mówi o niej w swych 
wspbmn.eniach tow. H. Wiśniew- 


Sk 


„Dziwną towa 


kę pracy 


uzyskały prządki firmy „F'rs 
berg i Birnbaum". Robotnica, tak 
jak one, swój człowiek — widać 


od razu, ale jakaś in- 
szystkich. W jej obecno- 
sąadką się po 
. Odkąd ona przyszła, nawet 
majster nie waży się robotnicy na 
tygodn'ach. 
j ała fabryka znała prządką 
Bytomską. Po wielu tygodniach 
fabryka Hirszberga, Birnbauma, 
dotychczasowa ostoja „żółtych“ 
związków zawodowych, przeszła 
w całości do Związku Klasowego. 
Niewiele czasu upłynęło i w spo- 
kojnej dotychczas fabryce padło, 
jak grom, słowo: strajk!, przeciw 
ko redukcji, przeciwko plagom 
bezrobocia”. 


Taką właśnie była Włada By- 
tomska, Córka klasy robotniczej. 
Zahartowana w twardej szkole 
robociarskiego żywota. Nędza, 
głód i poniewierka w młodości, a 
potem znowu długie miesiące gło 
du i nieziszczalnych marzeń o 
pracy, Lata całe za kratami wie- 
zień. Wypuszczona w roku 1938 
po odsiedzeniu 7 lat za działal- 
ność komunistyczną, po długim 
kołataniu otrzymuje pracę w fa- 
bryce „Hirszberg i Birnbaum“ na 
Wodnej. 

"Tamtejsza dyrekcja za późno 
zdała sobie sprawę z tego, kogo 
przyjęła do zakładów. Początkowo 
starano się jej przemówić do su- 
mienia — niech pani żostawi tę 
politykę. — Potem grożą, ale i to 
nie pomaga. Nie mogą jej rów- 
nież zwolnić z fabryki, obawiając 
się strajku załogi, 


Bytgmska ani na chwilę nie 

przerywa swej działalności poli- 
tycznej, Jest wszędzie. Jednych 
podnosi na duchu, innych uświa- 
damia, tłumaczy im, wyjaśnia 
Trapią ją tylko złe przeczucia. By 
tomskiej nie można było zwolnić, 
ale od czego są „inne metody”? 
2 listopada Bytomska znika. Nie 
wraca już po pracy do domu, a 
31 listopada prasa brukowa wielki 
mi zgłoskami rozpisuje się o maka 
brycznym wypadku: Płonąca ko- 
bieta na ulicach Łodzi. Zbrodnia 
czy samobójstwo? 


Bella Daw 


wszystkich części terytorium rosyj 
skiego 

Jako kompozytor ma za sobą oko 
ło 70 dzieł, w tej liczbie: muzykę 
kameralną, symfoniczną, koncerty 
instrumentalne oraz utwory fortepia 
nowe. Nie małe znaczenie ma rów- 
nież jego „Rapsodia Ukraińska” na 
fortepian z towarzyszeniem  órkie- 
stry, Twórczość fortepianowa Lia- 
punowa powstała pod wpływem 
Chopina, Kult też, jaki żywił dla 
Chopina, zrodził w nim myśl skom- 
ponowania utworu specjalnego. Jest 
nim właśnie „Żelazowa Wola" — 
poemat muzyczny, raczej operowy, 
z szeregiem wyraźnych skojarzeń z 
melodiami Chopina. 

„Głównym” punktem programu 
był koncert fortepianowy f-moll 
op. 21 Chopina w wykonaniu — 
Belli Dawidowicz, 

Słyszeliśmy tę wysoce utalento- 
waną pianistkę trzykrotnie przez ra 
dio; bezpośrednie zaś zetknięcie się 
z jej grą potwierdziło jeszcze do- 
kładniej to, co o niej dotychczas 
orzekła krytyka muzyczna. Dużej 
miary talent pianistyczny (uczenni- 
ca prof, Jakuba Fliera, przed Jaty 
równirż laureata Konkursu Chopi- 


ry pierwszy dokonał selekcji i zbło 
ru ludowych pieśni rosviskich zn 


l 


w. Włady 


Policja sanacyjna uprowadziła 
tow. Bytomską z ulicy. Najpierw 
skatowano ją, potem związano, po 
lano denaturatem i żywcem spa- 
lono. 

Hitlerowscy siepacze mieli god 
nych poprzedników. Bytomska 
padłą na posterunku, w walce to- 
czonej nie dla siebie, a dla wszyst 
kich, 0 lepsze jutro klasy pracują 
cej, o chleb i pracę, o życie bez 
zmory bezrobocia, upokorzenia 
wyzysku. 

Jeszcze miocniej zaciskały się 
pięści towarzyszy, odprowadzają- 
cych zwłoki Włady na miejsce 
wiecznego spoczynku, Jeszcze bąr 
dziej zacęte były spojrzenia, rzu 
cane na poukrywanych w bra- 
mach na trasie pogrzebu „grana- 
towych" i szpielów. 

Byla komunistką, została więc 
pochowana obok parkanu cme 
tarnego, na miej. znaczo- 
nym dla.. samobójców. 

Można było zgładzić Wł: 
wę Bytomską zakatow: 
śmierć dziesiątki jej podot 
ale ne udało się wielbicielom 
Hitlera, anj jemu samemu, 
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Bytomskiej 
kończyć“ rewolucyjnego ruchu w 
Polsce. Nie udało się zlikwido- 
wać ani zastraszyć klasy robotni 
czej, której tacy bohaterowie, jak 
Władysława Bytomska, wskązy- 
wali drogę nieug'ętej walki o wy 
zwolenie społeczne i narodowe. 

Od śmierci Włady Bytomskiej 
mija już 11 lat. Nie ma Becków, 
Śmigłych, Hitlerów, Scheiblerów i 
Birnbaumów — ale istnieje į roz 
wija się, wyzwolona siłą radziec- 
kiego oręża — Polska Ludowa. 

Dz'ś, jak c^ roku, klasa robotni 
cza Łodzi złoży hold pamięci Wła 
dy Bytomskiej, Będzie to uroczy? 
stość o specjalnym znaczeniu, po- 
lączona z odsłonieciem pómnika 
ku czci bohaterskiej bojown'czki 
KPP, wiernej córki narodu pol- 
skiego, ofiary sanacyjnego reżi- 
jaiu Pomnik ufundowany został 
ze składek tych o których walczy 
la i za których zginęła — robotni 
ków lódzk Mog'łę jej pokryją 
ieńce, ale nikt z nas i nigdy nie 
zapomni tych strasznych chwil 
sprzed jedenastu laty. NIE ZA- 
POMNIMY I NIE „.PRZEBACZY- 
MY! 


Nr Da 


Moskwa — stolica pokoju , 


oe nn 


Siedziba gospodarza stolicy ZSRK — Moskiewskiej Rady. 
Delegatów Pracujących 


karemenan YET 


Krymski 
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Bojownicy o wyzwolenie Chin 


ślą braterskie pozdrowienia dla robotników łódzkich 


Nasza rozmowa 


Gen. Hsiao:Hua, to wzór dow 
1 jemu służącego, Syn robotnika, 
demi Kuomintangu, rychlo, pojął, 
mego jarzma umożliwi masom 
o to jasne jutro dla calego naro 
czyć. I dlatego, mając zaledwie 
kiej Armii Ludowej. 

Dojrzewał i kształcił się w bo 
1 pędzić przed sobą wroga. Nau 
silniejszy, trzeba odstępować, a 
w stanie nieustannej gotowości 

Gen. Hsiao-Hua bral | udział 
w dziesięcioletniej wojnie domow. 


z gen. Hsiao-Hua 


ódey Tidowego, wyrosłego z ludu 
cierpiącego skrajną nędzę 

że tylko zrzucenie obcego 
lepszy byt, że o te popraw 
du chińskiego należy uporczywie wal 
lat 19, wstapit już do szeregów chiń- 


jach. Poznał, jak należy atakować 
czył się, że gły wróg chwilowo jest 
by zachować kadry i utrzymać je 
bojowej. 

w wielkim, historycznym marszu, 
ej. Tow.. Hsjao-Hua. jest. nie tylko 


człowiekiem wojskowym. Choć zajmuje w Chińskiej <rmfi_ kudowej 
odpowiedzialne stanowisko dowódcy korpusu wojsk zmotoryzowanych, 
bierze również żywy udział w Życiu politycznym odradzającego się 
kraju, piastując funkcję członka Komitetu Centralnego Ligi Młodzie- 
ży, Demokratycznej. Oczywiście, jest również człońkiem Komunistycz- 


nej Partii Chin, 


Korzystając z pobytu tow. Hsiao- 
Hua wraz z towarzyszami w Łodzi, 
poprosilismy o garść informacji o ży- 
ciu młodzieży chińskiej, jej udziale 
w wale i odbudowie, Oto, co nam 
opowiedział tow. Hsiao-Hua; 


Polka i Chinka w bratnim uścisku 


Federacja Młodzieży Chińskiej li- 
czy 4.400.000 członków, W skład jej 
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idowiczw Filharmonii Łódzkiej 


Miała lat 10, gdy ma 
Ojczyzny. Mała Azerbejdźw 
juwiału niepospolite zdolność 
watorium „gry na fortepianie. 


pidnis 


przy szczęku broni, Nie umilkły Mu: 
nej. Wielkie państwa socjalistyczne, 
żur wojny o ty 


turę radzieckich narodów. 


forum międzynarodowym W Konku 


y mieli przecie możność 


ką. 
stki wielkiego Związku Radziecki 


Fryderyka Chopina... 


cie jest kultywowany przez piani- 
stów. radzieckich, Młanowicie oddać 
w odtwarzanym dziele — pomijając 
pokazy subiektywnej, interpretacji 
— maksimum zawartych w nim ele 
mentów, pochodzących od kompo- 


nowskiego) hołduje temu rodzajowi 
sztuki odtwórczej, który pieczołowi 


zytora, 


U Jest faktem, że pianiści radzieccy, 


hitlerowski ` wtargnął 
Bella, która od wczesnego dzieciństwa ob: 


Łacińskie przysłowie powiada: inter arma silent Mu 


olenie świata od naje 
cięższych latach zmaguń z Jaszygmem — otaczało pieczołowiłą opieką kul- 


W piątek 28 bm. nadeszła wreszcie okazja 


o ]-—.,0000Q„_L 
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wchodzą wszystkie. demokratyczne 
organizacje młodzieżowe. W walce 
z feudalizmem, imperializmem i ka- 
pitałem, młodzież chińska — zorga- 
[pizowana i niozorganizowana — bie- 
Tze bardzo żywy udział, 70—80 pro- 
cent składu osobowego Chińskiej Ar- 
mji Ludowej, to właśnie młodzi Chiń- 
czycy. Wśród „dowódców również 
przeważają ludzie młodzi, wyrośli, 
jak dwudziestosześcioletni gen. Tisiao 
Hua, podczas walk. 


Nazwiska wielu z nich znane są 
całemu narodowi chińskiemu i wy- 
mawiane ze czcią. O takich, jak Lu- 
Kuey-Di i Ozżan-In-Cay mówią z po- 
dziwem' wszyscy. 


W walce o całkowite wyzwolenie 
narodu chińskiego uczestniczy nie 
tylko bohaterska Armia Ludowa. 
Kto czym tylko może, tym pome a 
żołnierzom. Bądź to przez dostarczi 
nie żywności, czy pomoc w opatry- 
waniu rannych, bądź: to przez infor- 
mowanie o ruchach wojsk nieprzyja- 
cielskieh, 


Nie „mniej aktywny udział bierze 
młodzież terenów wyzwolonych w 
odbudowie zniszczonych fabryk, 
miast i dróg. Socjalistyczne współ- 


brutalnie do jej 


tyczhe, uczyła się wówczas w konser 


— milkną muzy 
zy w czasie krwawej wojny Ojczyśnia 
które wzielo na siebie ogromny cię: 
cy hitlerowskiego — nawet w naj: 


Nie oderwała więc wojna Belli Dawidowicz od jej umiłowanych studiów. 
Nie przeszkodziła — mimo wszelkich trudności — w rozwinięciu jej wiel- 
kiego talentu pianistyczego, który tak wspaniale objawił się ostatnio na 


rsu Chopinowskiego w Warszawie. 

z nie jest obca melomanom Łodzi, 
wiać jej koncerty — przes radio. 
szeć jej grę „na. własne 
oblogły Filharmonię Łódz- 


Toteż nic dziwnego, że tłumy publiczno 


Koncert piątkowy stał się wielką manifestacją na rzecz młodziutkiej 


jego, która swoim występem w ramach 


Miesiąca Przyjaźni złożyła hołd pamięci genialnego polskiego kompozytora, 


a z nimi również generacja mło- 
dych pianistów polskich przeważ- 
nie rezygnują raczej z indywidual- 
nej, subiektywnej interprelacji na 
korzyść wierności oryginalnemu 
tekstowi utworów, Odtwarzając zre 
sżtą Chopina wiernie każdy z wy- 
konawców sumiannvch znajdzie da- 


zawodnietwo ogarnia ogromne masy 
młodzieży, przenikając ją entuzjaz- 
mem w pracy dla własnego szczęścia 
i dobra przyszłych pokoleń, 


Towarzyszący gen, Hsiao-Hua mło 
dzi ludzie, to tow, Hań-Teń-Szi — 
sekretarz Związku Młodzieży Mand- 
żurskiej i ezłonek KC Związku Mł 
dzieży Chińskiej, tow. Ułan-Tay 
funkcjonariusz KO Związku Mió 
ży, student z Pekinu, tow. Sun-Wej- 
kierowniczka ludowego teatru 
artystycznego oraz tow. Czen-Cza- 
Kang — dziennikarz, pracownik par 
tyjnej gązety, która wędruje z miejs- 
ca nA miejsce, w miżrę przesuwania 
się frontu. Wszyscy towarzysze czuli 
się doskonale między nami i odjeż- 
dżali z prawdziwym żalem. Na na- 
szą prośbę napisał nam tow. Hsia 
Hua pozdrowienia dla Łodzi. Poniż- 
szy napis brzmi w tłumaczeniu pol- 
skim, jak następuje: 


„Braterskie pozdrowienia dla 
budowniczych socjalizmu — łódz. 


400000 


stateczną ilość okazji tak do wyka- 
zania największych nawet walorów 
technicznych, jak i rzewności, smęt 
ku czy wreszcie słowiań 
peramentu w inierpretac 
li Dawidowicz posiada w 
żym już stopniu sharmonizowane 
wszysikje wyżej wymienione czyn- 
niki kunsztu Chopina. 

Publiczność przyjmowała artyst- 
kę owacyjnie. Obdarowana kwiata- 
mi, wywoływana kilkakrotnie, za- 
grała na bis jeszcze jedną etiudę... 

Publiczność była grą Belli Dowi- 
dowicz szczerze zachwycona. Pia- 
nistka zwłaszcza przemówiła do au- 
dytorium w I i III części koncertu, 

Dawidowicz jako pianistka ma rę 
ca jakby stworzone przez naturę 
właśnie do gry fortepianowej, Ru- 
chy jej rąk — faliste 1 subtelne 
predestynują ją jakby do tego, aże- 
by w przyszłości, nawet niedale- 
kiej, stać się „czarodziejką forte- 
pianu”. 

Po przerwie orkiestra wykonała 
TV Symfonię Es-dur op. 48 Aleksan- 
dra Głazunowa. Wiele ciekawych a 
niezwykłych rzeczy mówi się lub 
czyta o tym wybitnym kompozyto- 
rze rosyjskim, Urodzony przed 
85-ciu laty w Petersburgu, zmaił 


krótko przed ostatnia wojną w 


kich robotników. Niech żyje Pol- 

ska Ludowa, niech żyje tow. Bie: 

rut, niech żyje tow. Stalin!" 
Hsiao-Hua, 


łańcuchu najzasłużeńszych 
zycznych swojego. narodu. 
jak Liapunow. olaczał 


Chopina czcią wyjątkową, Jako do- 


— po 
milter waki OAAS tEn 
Symfonii Głazunow napisał osiem: 
przy czym pierwsza stanowi — jak 
to już zaznaczaliśny — op, 5„a na 
pisana jest w roku 1882, ostatnia 
zaś op. 83 — w 1901 roku, Czwarta 
Es-dur op. 48 — pochodzi z roku 
1894, a więc z okresu, gdy indywi- 
dualność twórcza Głazunowa kry- 
stalizowała się i dojrzewała, Widać 
to zresztą w samym dziele; zdumie 
wająco barwna instrumenłacja, oto 
główna cecha muzyki Głazunowa. 
Szczególnie piękne*są dwie części 
tej symfonii: druga — Scherzo 1 
czwarla — Allegro. Zbiorowyh wy 
konawcą symfonii była nasza orkia 
stra, która już na ostatnim koncer- 
cie muzyki meksykańskiej wykazó* 
ła, że uczyniła duże postępy. Jesz- 
cze bardziej okazało się to w sym- 
fonii Głazunowa, Oczywiście, że 
wielką zasługę ma w tym dyrygent 
Zdzisław Górzyński, wybitny mu- 


zyk į rułynowany kapelmistrz, 
J 


Bolesław Rusiakiewicz 


KOMU WINSZUJEMY 
Niedziela, dnia 30 października 
1949 r, 

Dziś; Germana 


— 


WAŻNIEJSZE TELEFONY 


10.-= Straż Pożarna 

11 — Urząd Bezp. Publiczn. 
12 = „Głos, Radomszczański* 
12 — R. S. W. „Prasa 

13 — Powiat. Komenda M.O. 
35 — Komitet Powiat, PZPR. 
51 — Miejski Komisariat MO. 
91 — Starostwo Powiatowe 
50 — Szpital Powiatowy 
163 — Pogotowie Ratunkowe 

PCK. 
KINA 

Kino „Wolność” Awietla film 
produkcji czeskiej pt. „Trójka 
Trefl“, 


Adres Redakcji | Administracji 
„Głosu ‘Radomszczańskiego“ 
Radomsko, ul. Reymonta Nr 39 


Administracja — tel. Nr 12, 
czynna codziennie od godz. '9 ej 
do fórej, 


szego województwa również bu- 
dynki mieszkalne w Radomsku, 
w dużym stopniu nadgryzione 
zębem *czasu,.. wymagają grun- 
fownego  remonfu. Najgorzej 
przedstawia się rzecz z dacha- 
mi. Nieomal, że w każdym do- 
mu haprewa jest konieczna. W 
wielu wypadkach: hawet napra- 
wa gruntowna połączona z repe- 
racją stropów. Spodziewano się 
w Radomsku, że w. tym roku, 
dzięki sumom, które wpłyneły 
na Fundusz Gospodarki Miesz- 
kaniowej będzie można objąć 
akcją remontową znacznie wię- 
cej domów niż w latach ubieg- 
tych. 

Istotnie ilość domów wyre- 
montowana w tym roku jest 
większa niż w roku ubiegłym. 
Postanowiono, że w bież. ro- 
ku zostanie, wyremontowanych 
45 domów najbardziej zagrożo-, 
nych. Domy te oddano do re- 
montu po dokładnym zbadaniu 
ich stanu uszkodzenia, Dotych- 
czas zdołano zaledwie wyremon= 


GLOS RADOMSZCZAŃSKI! 


sia a umie GZęMU remonty domów idą tak opieszale? 


sze są, zachodzi 


żącego roku zużytkować. 


Jak w większości miast na- |iż zabrakło fuńduszów. Fundu- lę, deski, papę i inne należy się 
nawet obawa, starać na długie miesiące przed 
że nie zdoła się ich do końca bie | rozpoczęciem właściwej 


akcji 
remontowej. Dlatego już nale- 


Przyczyny leżą gdzie indziej. |ży czynić starania, by w przy- 


Pierwszą z nich jest niewątpli+ 


szłym sezonie budowlanym Fun 
dusz Gopodarki Mieszkaniowej 


wie brak pewnych materiałów | w Radomsku posiadał dostatecz 
budowlanych. Ostatnio np. da-|ngilości wszystkich materiałów 
wał się odczuwać silnie brak| budowlanych. 


desek. Trudność ta została na 


Dalszy problem to: sprawa 


szczęście pokonana i deski mają | samego sposobu przeprowadza* 
być dostarczone. Przez cały ¢żas |nia remontów. Remonty powie- 


trwania prac remontowych nie |rżonho SPB w Radomsku. 


było w dostatecznej ilości papy 


i smoły. Starczało od biedy tych 


materiałów ną prace prowadzo- 
ne we własnym zakresie, ale 
nie można było wydawać papy 
ani smoły licznym  petentom, 
którzy. chcieli, wyremontować 
domy własnym nąkładem pra- 
cy, ofiarowując dobrowolnie ro~ 
bociznę. Odchodzili z kwitkiem, 
zachodząc w głowę, jak zabez- 
pieczyć swóje' mieszkania, jak 
naprawić popękany, i podziura* 
wiony dach jeszcze przed nasta 
niem deszczów jesiennych. 


fować 18 domów. Nie dlatego, 


O potrzebne materiały; smo- 


Każdy uczeń szkoły rolniczej. 


oćrzyma stypemndiuimn 


Bardzo istotne zagadnienia, ma- 
jące niemałe znaczenie dla pod- 
niesienia dobrobytu i poziomu ku) 
turalnego wsi, zostały poruszone 
na odprawie gminnych komisji 
oświatowych, niedawno odbytej 
w_ Radomsku, 

Zwrócono uwagę przedstawicie- 
lom komisji, żegnie we wszyst= 
kich 'gmińach pawiatu zwalczanie 
analfabetyzmu pfzebiega zgodnie 
z planem. W'sźgregu gmin spisy 
są nie dokładne, zaplanowane kur 
sy jeszcze nie zastały uruchomio= 
ne. Rzeczą zwi Ę będzie jak naj 
szybsze usunięcie tych wszystkich 
niedociągnięć. i. nor 
malny prźebieg"akcji"walki z-a- 
nalfabetyzmem 1a; tefenie powia- 
tu radomszczańskiego. * 

Postanowiono również znacznie 
wzmóc . szkolenie -rólnicze, na 
wsiach. Synowie mało i Średnio- 


rolnych chłopów z terenu powia-= 


tu, będą w większym, niż dotąd 


. 
Gorzelnie 
przygotowują się 


do jesiennej kampanii’ 


PZQGS w Radomsku prowadzi na. 
terenie powiatu 3' wielkie goize} 
nie. Największą z nich jest-gor: 
nia w Kodrębie, ‘która ni 
została poddana *gruntownet: 
montowi, który przyczynił się do 
zwiększenia mocy przetw: j go 
rzelni, Dwie dalsze gorzelnie znaj- 
dują się w Sckołej Górze i Bąko- 
wie. Równięż te gorzelnie znajdu- 
się w trakcie przeprowadzania 
pitaliego remontu. 


większą ilość przerobionych bura | wprawdzie kilka ulepszeń, ale nikt 


D ge szeregi parokonnych 
wozów,, naładowanych po 

brzegi burakami zdążają bez przer 

wy do wieluńskiej cukrowni. 

Ta niekończąca się wędrówka 
trwa od chwili. gdy cukrownia 
„Wieluń“, jako pierwsza w Pol- 
sce rozpoczęła kampanię buracza- 
ną. 

W towarzystwie dyrektora nā- 
czelnego tow. Skweresa i sekre- 
tarza podstawowej organizacji 
partyjnej tow. Pawlaka, wchodzę 
na teren fabryczny. Głuchy łoskot 
maszyn przebija się przez grube 
mury budynku, Wokół unosi się 
specyficzńy, kwaśno-mdły zapach 
wytłoków, wywożonych qospodar: 
skimi furmankami. 


TYLKO KOLEKTYWNA PRACA 


Rzadko kto, kupując w sklepie 
cukier, zdaje sobi a- 


kim udem i zi process 
mi technologicznymi związana 
jest jego produkcja. Nim burak 


przekształei „ję w białe kryszta|- 
ki słodkiego cukru, musi ulec 18- 
aodzinnym przeróbkom, przecho- 
uząc kolejno przez krajalnię, płu 
czki, dyfuzory, saturację, defeka 
cję, warntki, mieszadła, wirów- 
ki i silosy. 

Obserwuję uwijających się wo 
kół maszyn robotników. Więk- 
szość z nich, ze względu na wy- 
soką temperaturę, pracuje w spo 
denkach kąpielowych. Upał do- 
chodzący dó 45 stopni w oddziale 


stopniu, kierowani do fachowych 
sżkół rolniczych, Młodzież będzie 
w miarę możności umieszczana w 
bursach, przys czym każdy uczeń 
szkoły rolniczej, syn mało i śre- 
dniorolnego chłopa ma zapewnio 


złotych miesięcznie. 


ce. Zachodzi obawa, że w szeregu 
wypadków, sumy inwestycyjne 
nie zostaną w '£ałości w roku: ble 
żącym wykorzystane, jeśli w o* 
statniej chwili nie zostanie przed 
sięwzięta jakaś” poważniejsza ak- 
cja. Przyczyną tego stanu rzeczy 
jest to, że plamy, techniczne, są z 


Najbardziej palącym zagadnie- | dużym opóźnieniem sporządzane, 


ns stypendium w wysokości m 


niem, stojącym przed komisjami 
gminnymi w powiecie radomsz- 
czańskim, jest kontrola wykona- 
nia planów «inwestycyjnych 


ce z terenu są wysoce niepokoją- 


a rzecz zrozumiała, bez. planów 


|nie można budować. 


Wśród nauczycieli wiejskich zo 


w potrzebach nauczycieli, 


Już 134 absolwentów) 


opuściło szkoły 


Przy ul, Roli Żymierskiego znaj 
duje się jedyna w powiecie szkoła 
powszechna dla dorosłych. De 
szkoły tej jest również przyjmo- 
wana młodzież opóźniona w nauce. 
W bieżącym roku szkolnym w 
Szkoje znajduje się 291 uczniów. 
Dotychczas szkołę opuściło z do- 
nimi wynikami 134 absolwen- 
W. 


Szkoła prowadzi naukę tak zw. 
Bystomum, semestralnym, przy tym, 
normalne klasy szkoły podstawo- 
wej, przerabia się w szkole w rią- 
gu pół roku, za wyjątkiem seme- 
stru, odpowiadającego normalnej 
klasie 6-ej, na którym nauka lrwe 
cały rok. Mimo, że w zasadzie 
szkoła ma charakter przejściówy, 
to jednak należy się liczy z może 
liwością jej funkcjonowania 
przez szereg Spodziewany 


lat. 


cukrowni i produktowni, unie- 
możliwia pracę w ubraniu, 
„Wnętrze olbrzymiej hali podzie 
lone jest na kilka kondygnacji. 
Blaszanymi schodkami dostajemy 
się na najwyższe krużganki, skąd 
widać jak na dłoni całą salę. 
Wszędzie znajdują się ochronne 
barierki i siatki druciane, zabez- 
pieczające przed ewentualnym 
wypadkiem. 


PRZODOWNICY PRZY PRACY 
Majster dyfuzji tow. Marcin- 
kowski Teodor zachęca swoją gru 
pę do pośpiechu, Teń młody 30- 
kilkuletni człowiek jest prawdzi. 
wą chlubą fabryki, Już drugi rok 
z rzędu wybija się na czoło pra- 
cowników, przez nadzwyczaj si- 
mienna i wydajną pracę. 

— Oby było: więcej takich 
on — wzdycha tow. Pawlak. 

— Moją ambicją jest — wirąca 
low, Marcinkowski — aby żadna 
x cukrowni nia prześcigneła nas 
Tak, jak zaczęliśmy pierwsi, pierw 
si musimy zakcńczyć kampanię 

Tow, Marcinkowski znajduje się 
naturalnie w qrupie współzawod- 
ników i przodowników pracy 

Pytamy ciekawie o rozwój 
współzawodnictwa. 

— Że względu na specyficzny 
charakter pracy wyjaśniają 
mi tow. tow. Skweres i Pawlak 
— istnieje u nas współzawodnic- 


jak 


dla dorosłych 


jest stały napływ do szkoły, absol- 
wentów terenowych kursów -dla 
analfabetów, którzy w tej 
szkole mają możność dalszego kon 
tynuowania natki, 


| wszystkie potrzebne 


Spół: 
dzielnia ta jednak nie jest w 


stanie przy swoich obecnych 
możliwościach podołać wszyst= 
kim zamówieniom, bowiem SPB 
może prcwadzić równocześnie 
roboty jedynie w 5 domach. 
Dobrze by było zastanowić się 
czy SPB nie powinno nastawić 
się w przyszłym sezonie na roz- 
szerzenie swych możliwości pro 
dukcyjnych. Należało, by zwięk- 
szyć personel pracowniczy. Tyl- 
ko wtedy spółdzielnia będzie 
mogła wywiązywać się pomyśl- 
nie z zadań, które przecież z ro- 


ku na rok bądą wzrastały. 


Coraz większe 


zainteresowanie 


maszynami na wsi 


W Radomsku przydałby 


W powiecie Radomszczańs- 
kim przy Gminnych Spółdziel- 
niach działa w chwili obecnej 


12 ośrodków maszynowych. Są 
tone zaopatrzone dość dohrze we 
MASZYNY 
rolnicze. Traktorami dvsponują 
jedynie ośrodki maszynowe W 
Sulmierzycach i Ładzicach. 
Wszystkie ośrodki zostały zgo- 
patrzone w nowe kosiarki | siew 
niki produkcji krajowej, 

Do niedawna wykorzystanie 
maszyn w „Ośrodkach* pozosta 
wiało wieje do życzenia. Np.gw 
okresie wiosennym na jeden sie 
wik przypadało przeciętnie 2.5 
ha. 4 > 
Ostatnio 


1 


maszyny. rolnicze 


Ośrodków są wykorzystane już 
w znacznie więks stopniu 
niż jeszcze kilka miesięcy temp. 


się warsztot reperacyjny 


Należało by pomyśleć jednak 
y połniejszym wykorzystaniu ist 
niejącego w powiecie parku ma 

w każdej 
ą cenne nies 
nawet maszyny rolnicze, 


które nie nadają się w obecnym 


stanie do użytk Konieczny 
jest ich gruntowny remont, lub 
wymiana części. 
PZGS. w astanawia 


lub uszkodzenie maszyny, można 


hy naprawiać, ewentualnie wy 
mieniać brakujące części. Pow- 
stanie tego rodzaju arsztatu, 


niewatpliwie przyczyniło się 


do zwiększenia liczby wa- 
nych w powiecie radomszezań- 
skim, maszyn rolniczych, 


Zakupiono już 3500 ton ziemniaków 


przeprowadzonej 
skupu 


W ramach 
obecnie w powiecie akcji 


na |słanie rozpisana specjalna ankie- | ziemniaków, Spółdzielnia Samopo 
|rok bieżący. Meldunki nedchodzą jta która pozwóli zorientować się| mocy Chłopskiej 


w Radomsku, 
Í może -poszczycić się bardzo poważ 
nymi rezultatami, Zaplanowane 


kupno 3,500 ton kartofli bez więk 
szych: trudności już w pierwszych 
tygodniach rozpoczęcia akcji wý- 
konano, Wobec -tega plan. skupu 
ziemniaków. zostńł ostatnio pod- 
wyższony © dalsze 1.000 ton. 
Wszystko wskesczje na to, ża i ta 
ilość zostanie wkrótce zaltupiana, 
Doskonałe wyniki akcji skupu są 
rezultatem dobrej współpracy mię 
dzy Spółdzielnią Samopomocy 


W ubiegłym roku powiat ra- 
domszczański otrzymał 14 kompie 
tów bibliotecznych w ramach akcj: 
bibliotecznej prowadzonej „przez 
Naczelną Dyrekcję Bibliotek przy 
Ministerstwie Oświaty. Akcja ta 
jest nadal prowadzona, 

W najbliższym czasie zostanie 
skompletowana ioteka w Prz 
rąbie. Kilkadziesiąt nowych ksią- 


ków. Zainstalowane liczniki nie 
wprowadzą nikogo w błąd. Np. 
mamy już na swym koncie pra- 
wie połowę całego planu. Prze- 
kraczanie ustalonej normy jest u 
nas na porządku dziennym. Dzię- 
ki temu możemy skrócić czas kam 
panii do 55 dni. 


Jeśli chodzi o samych przodow 
ników, to typowanie ich odby- 
wa się dopiero po ukończeniu 
kampanii, W ubległym roku było 
ich 11. Wśród nich znalazł się 
dyrektor techńiczny ob. Modze: 
lewski, robotnik. Przyszło Franci- 
szek, robotnik Zając  Wineenty, 
tymarz Choczaj Jan, robotnik Ku 
biak Walenty, Kucżera Jan i me 


chanik Świątkowski Franciszek. 
Przecięlna norma wynosila 4124 
procent. 


DLACZEGO NIE ISTNIEJE 
RACJONALIZACJA? 

Mała racjońalizacja, w całym 
tego słowa znaczeniu, nie istnie- 
je dotychczas w cukrowni, Cho- 
ciaż stworzono Komisję Uspraw= 
nień, ło nie wpłynął do niej ani 


two grupowe, pomiędzy zmianami. 


Każda z nich walczy o iak naj- 


ieden wniosek. Przeprowadzono 


Komplety biblioteczne ula wsi 


powiatu radomszczańskiego . 


żek otrzyma biblioteka w Malusży 
nie, Biblioteki fo 500 tomów.każ- 
da, dostarczone będą do-gmin Żyte 
no i Wiclgomiyny. Akcja twórze- 
nia nowych punktów bibliotecz- 
nych będzie trwala tak długo, 4% 
conajmniej jedza wzorowa biblio- 
teka będzie ała w każdej gmi- 
nie. í 


z projektodawców nie otrzymał 
żadnej premli. Pomysły bie były 
z gruntu nowe, a zapożyczone 2 
praktyki innych cukrowni, Do 
nich należy zaliczyć ulepszenie 
kilku „krajc”, przenośnika cukru 
i węgla i obniżenie pompy zasi- 


lającej kotłownię w wodę. 


DADAJODOOOGODODOOOOOODODOODODOODOOOGODODDODODOOODA 


W „słodkiej* fabryce 


Cukrownia „Wieluń” pracuje wzorowo 
BODODOODOOOGODOOOODODOOODOOODOOADODODOOODODODOOODODO: 


WETERANI PRACY 


Tow. Feliksa Grondyssa, maj- 


stra cukrowni, spotykan. na ze- 
braniu podstawowej organizacji 
partyjnej. 

— Musimy pracować szybko i 
bez przerw. Maszyny nie mona 
stać bezczynnie anj chwili. Im 
więcej wyprodukujemy, lym bę: 
dzje nam lepiej, Przed * wojoą, 


gdy byłem w lewicy socjalistycz- 
nej. rokrocznie miałem po kam- 
panii okresy bezrobocia, Teraz 
nie obawiam się już redukcji 

Proszę tów. Grondyssa o skon- 
taktowanie mnie z kolegami, któ 
rzy już długie lata pracują w 
Wieluniu, 

— Ceglarski, chodźcie no tu — 


'|nviecie będzie 


Chłopskiej a wójtami, sołtysami, 
Zarządami Gmin itd. 

Radomsko jest już zaopatrzone 
na zimę w potrzebne ilości ziem- 
niaków, obecnie zakupione ziem- 
niaki przekazywane są do innych 
miast, 


Pajęczno 
| uzyskało wielki 
gmach szkolny 


Coraz więcej gmin w naszym 
powiecie uzyskuje nowoczesne 
ielkie gmachy szkolne. 

Jednym z największy 
stawiany 
gmach 11-latki w Pajęczni: 
ry jest już w jednej trzeciej 
kończony, 

Opóźnienie terminu zakończenia 
budowy, zostało spowodowane bra 
kiem ni nej dokumentacji 
technicznej, Na rok 1950 są prze 
widziane dodatkowe kredyty w 
wysokości 105 milionów  złotycn 
na kontynuowanie robót, Ogólny 
koszt budowy szkoły w Pajęcznie 
wyniesie około 100 milionów zło- 
tych. 


h w pr 
obecnie 
któ 


Czyzna, z sumiastym wąsem, To 
długoletni furman „wyjazdowy'*. 
Pracuje w Wieluniu od chwili za 
lożenia cukrowni, 

Zapytany oświadcza poważnie. 

— Jest mi teraz o wiele lepiej, 
niż przed wojną, gdy panowie 
Przeworscy kazali mi stać z koń 
mi przez kilka godzin przed re- 
słauracją, w której bawili się do 
późnej nocy, nie bacząc, że ja mo 
knę na deszczu. Cieszę się — 0- 
powiada dalej — że mogłem dać 
wykształcenie córce, która pracu 
js jako urzędniczka w Błurze Plan 
tacji. Przed wojną skończyła tyl- 
ko szkołę powszechną, bo nie 'by 
ło pieniędzy na dalszą naukę, a 
zresztą, qdzieby tam przyjęli do 
biura. córkę „furmana* — kończy 
tow, Ceqlarski. 

Troska o dzieci i radość z moż- 
ności wykształcenia ich, przebija 
również z rozmowy z  toksrzem 


Nawrockim, Tak, jak Ceglarski. 
pracuje on od 1912 roku w. cu- 
krowni. 


„Dzięki stypendium Zjednocze- 
nia mogę uczyć dziecj. Dzięki po 
mocy Państwa mogę dać szkołę 
całej piątce, a chciałbym posłać, 
chociaż dwoje, na wyższe uczel- 
nie”. 

Tow. Nawrocki jest jednym z 
przodowników pracy i w zeszłym 
roku został premiowany. Obecnie 


Z Powiatowej 
Rady Narodowej 


Na ostatnim posiedzeniu Powia- 
towej Rady Narodowej w Radom- 
sku, zatwierdzone zostały zmiany 
składu Rady. Jak wiadomo nie- 
dawno odeszli z Powiatowej Rady 
Narodowej przedstawiciele Związ- 
ku Młodzieży Polskiej ob. ob. Bin- 
kowski Zygmunt i Kłych Kazi- 
mierz. Na ich miejsce Rada wybra 
la ob. ob. Zgodka Stanisława i 
Gąckowskiego Jerzego, Ponieważ 
ustąpił niedawno z PRN-u przed 
stawiciel gminy. Dmenin ob. Suda 
Józef, na jego miejsce został wy- 
brany ob. Piszczała Franciszek. 


Dla uczczenia 


Kongresu Zjednoczeniowego 
Stronnictw Ludowych 


Aby uczcić Kongres Zjednocze- 
niowy Strohnictw Ludowych Za- 
rząd Gminny ZSCh we wsi: Zawa- 
da, gm. Konary, na odbytym. ze- 
braniu postanowił: oczyścić rowy 
przydrożne we wszystkich groma- 
dach gminy Konary, na przestrze- 
ni jednego kilometra, oraz zakon- 
traktować dwad; ia procent 
trzody chlewnej, KT 


Spęd koni 


w Radomsku 


W dniu 29 października rb. na 
targowicy w Radomsku odbędzie 
się przegląć i zakup ogierów dla 
Centrali  Relniczej Spółdziemi 
ZSCh. F 


Spęd klaczy 
w gminie Kłomnice 


W dniu 4 listopada rb. na tar- 
gowicy w Kłomnicach pow. radom- 
szczańskiego odbędzie się spęd 
klaczy licencjonowanych i źrebiąt 
z gmin; Kruszyna i Konary. 

Spęd ten ma na celu premiowa- 
mie klaczy i źrebiąt. 


Szpital Powiatowy 
rozbudowuje się 


Istniejący w Radomsku szpital 
powiatowy, oddawna już nie mógł 
sprostać rosnącym potrzebom, ze 
względu na zbyt szczupłe pomiesz 
czenia, W chwili obecnej szpital 
ten mieści 130 chorych. 

Przewiduje się, że po zakończe- 
niu rozbudowy szpital ten będzie 
mógł pomieścić ponad 500 łóżek. 
W tym roku na rozbudowe szpita 
la została przeznaczona syma 30 
milionów złotych, W przyszłym vo 
ku ma być wykończona dalsza par 
tia szpitala, 


znów stanał do współzawodnić- 


woła donośnym głosem. — Zbliża 
sie do naa starszv. siwowłosy meż 


twra. 


włóż ofiare 


Odbudowę Warszawy 


OSIĄGNIĘTE WYNIKI — REZUL 
TĄTEM WZOROWEJ WSPÓŁ- 
PRACY 
Zawdzięczając idealnej wspól- 
pracy trzech jednostek, tj. arga- 
nizacji fabrycznej, Rady Zakła- 
dowej i dyrekcji — osiągane są 
poważne wyniki na wszystkich od 
cinkach pracy cukrowniczej. Mi= 
mo istnienia przestarzałych urzą: 
dzeń maszynowych, mimo wielu 
drobnych usterek — dzień za 
dniem postępuje realizacja planu 

kampanii. 

Należy podkreślić, «że dzięki e- 
nerqicznemu kierownictwu admi- 
nistracyjno-partyjnemu, dzięki po 
mocy całej uświadomionej załogi 
— przygotowano na czas Wszysł< 
ko dla wcześniejszego rozpoczę- 
cia kampanii. 

A oto kilka cyfr Uustrujących 
najlepiej jej rozwój. 

W akcji kontraktowania bura 
ków osiągnięto 13414 procent 
Ogół! plantatorów — to małorolni 
gospodarze, którzy za dostarczone 
buraki otrzymują po 3,70 kg. cu- 
kru oraz po 50 kq wytłoków ód 
kwintala dostarczonych buraków 
i zapłatę w gotówce, 

*Dążeniem całej uświadomionej 
załogi Wielunia — jest wykorzy: 
stanie do maximum zdolności pro 
dukcyjnej maszyn i wytworze- 
nie jak naiwiekszej ilości cukru. 
Cz. Kan. 
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Rozwiązanie logogryfu Nr 7 


PAŃSTWOWY TEATR 
IM. STEFANA JARACZA 
ul. Jaracza 27 

Dziś o godz. 19.15 dramat Juliusza 
Słowackiego pt. „Maria Stuart“ w 
nowej inscenizacji Iwo Galla, z ilu. 
stracją muzyczną Waldemara Maci- 
szewskiego. 

W poniedziałek, dnia 81 paździer- 
nika 1949 r., o godz. 19.15 dramat 
Juliusza Słowackiego pt. „Maria 
Stuart“. 

PAŃSTWOWY 
TEATR POWSZECHNY 

ul. 11 Listopada 21, tel. 150-36, 

Codziennie o godz. 19.15 „Rozbit- 
ki“, komedia w 4-ch aktach Józefa 
Blizińskiego, z udziałem A. Dymszy, 
P, Relewicz-Ziembińskiej, W. Walte- 
ra, W. Ziembińskiego i innych. 

Kasa czynna od 10 do 14 i od 16. 


TEATR „OSA“ 
Traugutta 1, tel. 272-70 
Codziennie o godz. 19.80, w nie- 
dzielę i święta o godz. 16 i 19.30 ko- 
medią radziecka „Wzywa was Taj- 
myr" 
ŁÓDZKI TEATR ŻYDOWSKI 
* ul. Jaracza 2 
30 października o godzinie 19.50 
„W noc zimową” Sz. Diamianta. 


„LUTNIA* 

Dziś 1 codziennie o godzinie 19,15 
„Ptasznik z Tyrolu", operetka w 3-ch 
aktach K. Zellera. 

W poniedziałki nieświąteczne teatr 
nieczynny. 


TEATR LALEK „ARLERIN* 

Codziennie o godz. 17 min. 15 
dowisko masek i lalek p. t. „WESO: 
ŁA MASKARADA". W niedziele i 
święta dwa widowiska; godz. 15 min. 
15 z 17 min. 15. W poniedziałki te- 
atr nieczynny, 


CYRK NR 1 
(Plac Leonarda) pod dyr. Din-Dona 
Codziennie o godzinie 19.30, w so- 
botę o godz. 16 i 19,30, w niedzielę 
© godz. 12, 16 i 19,30. 


i A 
m BANA -- 


ADRIA, (Stalina 1) — „Dżulbars“ 
godz. 16, 18, 20, poranek godz. 9, 
AL m film, dozwolony dla mtadz, 

rutowicza 20) — „Ży- 

— godz. 16, 1830, 
21, poranek godz. 9.30, 12 — filin 

dozwolony dia młodzieży 

ańska 31) —DMl 

„ 14, 16, 18, 20 — 
film dozwolony. dla dzieci 

GDYNIA (Daszyńskiego %) — | 
gram Aktualno: j. i Zagran. 
Nr 466 — godz, 11, 12, 13, 16, 17, 
18, 19, 20, 21 

HBL (Legionów 2-4) — „Dżulbars“ 
godz. 14.30, 16. 0, 20.30, po- 
Tanek 9.30, 1130 — film dozwolo- 
ny dla młodzi 

MUZA (Pabianicka 173) — „Złoty 
róg“ — godz. 16, 18, 20, poranek 
9, 11 — film dozwolony dla mlaz. 

POLONIA (Piotrkowska 67) < 
cie dla nauki“ — godz. 15. 
20.30, poranek godz. Iw 11.30 — 
film dozwolony dla młodzieży 

PRZEDWIOŚNIE — „Pan Nowak” 
godz. 16, 18, 20, poranek godz. 9, 
TL — film dozwolony dla młodz, 

ROBOTNIK (Kilińskiego 178) 

„Wilcze doly“ 
1820.30 — film dozw 

ROMA (Rzgowska 84) — 
piosenki; — godz. 16, 18, 20 
ranek godz, 0, 11 — film dowo 

ny dla młodzieży 

REKORD (Rzgowska 2) — „Wśród 

ludzić — godz. 14 dla młodzieży 
| godz, 16, 18, 20 — „Dni zdrady" — 


L film dozwolony dla' młodzieży 


0, 


— godz. 13, 15.80, 
dla mtod 


STYLOWY (Kilińskiego 123) „Pię 
nastoletni kapitan* — godz, 14 dla 
młodzieży, godz, 16, 18, 20 — „Mu, 
zyka i miłość" — film dozwolony | 
dla młodzieży 

ŚWIT (Bałucki Rynek 2) — „Świat 
się śmieje" — godz. 14, 16, 18, 20 
film dozwolony dla młodzieży 

TĘCZA (Piotrkowska 108) — „Spot 
kanie nad Łabą“ — godz. 14.30, 
16.30, 18.30, 20.80 — film dozwo- 
lony dla młodzieży 

TATRY (Sienkiewicza 40) — „Nikt 
nie nie wie“ — godz. 16, 18, 20 — 
poranek godz, 9, 11 — film dozwo- 
lony dla młodzieży 

WŁÓKNIARZ (Próchnika 16) 
„Spotkanie nad Łabą“ — godzina | 
16.20, 18.30, 20.30, poranek godz. | 
10, 12 — film dozwol, dla młodz. 

WOLNOŚĆ (Napiórkowskiego 16) — 
„Potępieńcy* — godz „16, 18, 20 — 
poranek godz, 9, 11 — film dozwo- 
lony dla młodzieży 

ZACHĘTA (Zgierska 26) — „Har- 
ry Smith odkrywa Amerykę“ — 
godz. 16.30, 18,80, 20.80, poranek 
godz. 9, 11 — film dozwolony dla 
młodzieży 

WISŁA (DożryAskiezo 1) — Kino 
nieczynne z powodu remontu. 


NIEDZIELA 30 PAŹDZIERNIKA 


18.00 Gawęda przyrodnicza. 13. 
„Niedziela na wsi“ 14,00 „U na- 
szych twórców”. 14,10 Koncert Pol- 
skiej Kapeli Ludowej. 1440 „Pan 
Tadeusz“ A. Mickiewicza (36). 15.00 
„Piotrus-Pao słuchowisko wg 
Barrie dla świetlie dziecięcych, 15.45 
Dziennik popołudniowy. 16.00 Trans- 
misja meczu  międzypaństwowego 
Czechosłowacja — Polska. 16,50 „Na 
sze chóry śpiewają”, 17.20 (Ł) Kon- 
cert rozrywkowy, Wyk.: Orkiestra p. 
dyr. O. Straszyńskiego, A. Bolechow 
ska i M. Ślaski — śpiew, przy fortep. 
Fr. Leszczyńska. 18.00 „Stalingrad“ 
— słuchowisko pióra Ł, Kobryńskie- 
go. 19.00 S. Prokofiew — Sonata Nr 
2 D-dur. 19.25 Muzyka, 19.80 Repor- 
taż z międzyszkolnych popisów arty- 
stycznych. 20,00 Dziennik wieczorny. 
20.80 Rezerwa dziennika. 20.40 (Ł) 
Humoreska Sawickiego i Prywałowa 
pt, „Jak się robi karierę", 21.00 Mu- 


zyka rozrywkowa w wyk. zespołu in- 
strumentajnego. "21.40 Wiadomości 
sportowe z całej Polski. 21.58 (Ł) 


Wiadomości sportowe lokalne. 22.05 || 


(Ł) Muzyka, 22.18. (Ł) „Omówienie 
programu lokalnego na jutro. 22.20 
Muzyka taneczna gra orkiestra 

23.00 Ostatnie wiadomości. 23.10 
28.15 “Rosyjska 
24.00 Zakoń- 


m na jutro, 
ka. symfoni 


Nr 298 


W Witkowicach i w Poznaniu 


walczą dziś dwie nasze reprezentacje piłkarskie 


szym, po zwycię- 


H dzi 
W dniu gi 
garią, piłka! naszych czeka nowa 
próba — tym razem znów dwufron 
towe spotkanie z piłkarzami Czecho- 
słowacji, W Witkowieach į Poznaniu 
grać będą dwa nasze zespoły w na- 
stępujących składach 
W wi vieńch: Jurowicz (Bo 
„, Flanek (Wołosz), 
Suszc: ZAKON Wieczorek, 
(Duda Cieślik, Świcarz 
JAK Mordarsk (Baran). 
Poznaniu: Skromny (K 
PAR Sobkowiak, Barwiński. 
(Serafin), Sioma, Legutko, Skrzy 
pniak, (Jabłoński II, Groński), 
Hogendorf, Anioła,  Czapczyk, 
Białas, Wiśniewski (Łącz, Woj- 
ciechowski II, "Trampisz), 
Przeciwko naszej reprezentacji w 
Vitkowicach  Ozechosłowacy wystą- 
pią w składzie nastepującym: 
Havlicek (Jonak), 
(Kraśnokorski), Hanke, Marko, 
Menclik (Koubek),  Hlavacek, 
Pazicky, Cejp. Preiss, Szyman: 
sky (Traka, Svoboda II). 
W Poznaniu Czechosłowacy grają 
w skład: 


rucz), ( 


Vedrnl, 


Kocourek, 
la I (Krizan), Jajcaj, Vi- 
can, Bendeki, Benedricovic (Ra- 
dimec), Kokstein, Tegelhof, To- 
masz, Zdzarsky Pesek (Semesy). 


OPINIE... 


Opinie co do 'tych dwóch spotkań 
w obydwóch obozach, to jest polskim 
ii czechosłowackim, są następujące: 

Po ostatnich niepowodzeniach w 
spotkaniach z Bułgaria i Austrią o- 
| pinia czechosłowacka nie jest nastro- 
jona. optymisty: Panuje ogólne 


przekonanie, ziemy mocnym 
jprzeciwnikiem, któremu trzeba bę- 
| dzie możliwie nawet ulec... W pit- 


karskich kołach Czechosłowacji do- 
skoniale sobie zdają podobno sprawę 
z kryzysu, jaki przeżywa ich piłkar- 
stwo, ale to jednak w niczym nie o- 
słabiło zainteresowania meczem, 

Przed tygodniem już wykupiono 
wszystkie bilety na 35-tysięczne try- 
bany. 


U NAS RACZEJ... OPTYMIZM 


W obozie naszym co do spotkania 
w Poznaniu, jak również w Witko- 
wieqeh, wyczuwa się dużą dozę op- 
tymizmu. Dużą rolę odgvywa tu mo- 
ment. psychologiczny, Nikt- przecież 
ń zwycięstwo nad 
em przyszło ono 
na dwóch frontach — być może więc, 
że i dzi powtórzy się ten sukces, 
tym, bardziej, że w skladzie naszej 
reprezentacji, która wystąpi w Wit- 
kowicach, nastąpiły b..małe zmiany 
tal, że właściwie będzie ona tą sa- 


j przeprawie z Bul- |2 


ma, która pokonała Bułgarię w dniu 
października w Warszawie. 

Zmiany, jakie zaszły w bramce (za 
miast Rybickiego Jurowicz), w obr 


nie (lewa strona) oraz na lewej po- 
mocy i na lew le ataku — 
zdaniem ści opinii, powinna |? 


CZY JUROWICZ GODNIE ZASTĄ- 
PI RYBICKIEGO? 

Bramkarz Jurowicz wykazał ostat< 
nio b. dobrą formę, W sześciu kolej: 
nych spotkaniach ligowych tylko raz 
wyjmował piłkę z siatki, Rybicki m 
tomiast popsuł sobie markę na me- 
czu z Ruchem. 


LICZYMY NA FLANKA 


Na obronie zamiast Barwińskiego 
zagra tym razem Flanek. Flanck no: 
wrócił do formy i niewątpliwie wzmo 
eni nam tę pozycję. W pomocy za- 
gra Wieczorek lub Duda, najpraw- 
dopodobniej jednak wystąpi ten o- 
statni, co w pewnym stopniu moż 
obniżyć wartość naszej pomocy, gdyż 
trig: Suszczyk — Parpan — Wieczo- 
rek znakomicie wzmacniało nasze Ji- 
nie defensywne. 


MAMOŚ TEŻ MA WIĘKSZOŚĆ 
ZA SOBĄ 


A teraz napad, Tutaj Mamonia za- 
stapi dziś Mordarski, Mordarski we- 
dług większości opinii, powinien w. 
wiązać się lepiej ze swego zadania od 
Mamonia i pozostać fa stałe w na- 
szej reprezentacyjnej jedenastce, 


POZNANIACY CHYBA TEŻ 
NIE ZAWIODĄ 


W zestawieniu składu na Poznań 
widoczne są koncesje na rzecz po- 
znaniaków, jednak i ten skład nie 
spotyka 
ludu. Wi 
ciętość i 


A TERAZ „DOROST“ 
Na zakończenie warto jeszcze kil: 


dobno dużo do życzenia, tak p 
mniej zaobserwowano 
sparringowych. 


nie jest podobno 


W Farku Poniatowskiego 
Maszerują dziś 


Gwardziści 1 Wókniarze 


8,30 w Parku Po. 
rdia“ organ zu: 
je marsze josionne dla swych ezton- 
ków Mnrsze poprzedzi złożenie wień 
ca przed „Pomnikiem Wdz/gozności!i, 


Dzisiaj, o god 
niatowskiego 


W marszach weźmie udział około 
800 zawodników, 
Podobne marsze organizuje dzisiaj 


o godz. © (również w Parku Pon'a. 
tewskiego) ZS Włókniarz. I tutaj na- 
leży się: spodziewać dużej liczby star 
tujących. 


UWAGA 
miłośnicy hoksu! 


Ze względu ma mecz piłkarski 
„17 Listopada—Tirana" — Łódź, 
mecz pięściarski Gwardia (Gdańsk) 
— ŁKS Włókniarz rozpacznie się 
punktualnie o godz. 11-ej, 


Zamiast Marcinkowskiego wystą 


przi 


Dris © aodz 


że 


Pływacy 


pi dzisiaj Jędrzejczyk, 


i7. 


Śląska 


wałczą z pływakami Łodzi 


Ché Amatorzy piłki nożnej i bok 
su będą dziś mogli pzieżywać niepo- 
Ślednie emocje, nie należy również z 
pominać o spotkaniu pływackim Sląsk 
— Łódź, Zawodnicy śląscy znajdują 
się już od wczoraj w. Łodzi i. na bi 
senie Ogniwa będziemy Świadkami 
szeregu pięknych wyścigów. 

Do ostatka niepewny był udział” Bo 
nieckiego i Dobrowolskiego, z któ. 
rych pierwszy miał kłopoty z migdał 


Sportowcy ze wsi Różyce 
wzywają do współzawodnictwa 


wiejska zrzeszona w Lt 
MKOdZIEŻ osrym Zaspot "Spo-ta 
wym w Różycy zobowiązuje się 
wykonać następujące prace z oka- 
gji. zbliżającego się zjednoczenia 
Stronnictwa Ludowego- i Polskiógo 
Stronnictwa Ludowego: 


Wykończenie świetlicy gromadz- 
kiej. ' 

, Radiofonizacja świetlicy, 
Założenie biblioteki, 
Powiększenie liczby członków 
„ Założenie kółka samokształconio 
wego, 

Zorganizowanie 6.ciu prelekcji 
na temat: „Ruch chłopski w wal 
ce o scejalizm“ 

Wykończenie boiska do koszy. 
kówki, siatkówki i skoczni umi 
worsninej, 
Zorganizowanie 


T 


B. kilku wykła- 


“Daleko od Moskwy 


Batmanow i Załkind roześmieli 


się również i Rogow. Dobrą chwilę szła po drutach od 


ka do wyspy fala śmiechu. 


się śmieje. Z całej duszy. 


No, zobaczymy, 


— powiedział, dobrodusznie 


a Aleksy wyobraził sobie doskonale, 


chwili naczelnik 


i odpo! 


rozdwo: 


Rozśmieszyłeś wszystkich. 
Umara — wesoło powiedział Karpow. 
Umara Mahomet, 
musieli oddać sztandaru. Mnie jest wszystko.jedno, nie 
posiadam go i tak, ale wam oczyw.ście będzie przykro 


zrobił oko do Załkinda. 
umówmy się, przyjaciele: kto doprowadzi sprawę do 
końca, niechaj natychmiast telefonuje, a następnie wy- 
* |$yła telegram. Beridze, jak zwykle — będzie arbitrem 
iada. za, zgodność podanej przez was* wiadomości, 
Obecnie, Jerzy Dawidowiczu, thociaż trudno jest, s: 
proszę abyście zechcieli osobiścia- kiefowaź 
próbami u Filimonowa oraz Kowszowa, 


się serdecznie. Śmiał 


— Dobrze naczelnik 


czy nie będziecie 


większego 
Kows 


dów z dziedziny wychowania fi 

zycznegó i sportu dla młodzieży 

uczęszczającej do miejscowej 
szkoły podstawowej. 

Ludowy Zespół Sportowy w Ró. 
życy wzywa wszystkie LZS-y i Ko 
ła ZMP.owskie ną terenie woje. 
wództwa łódzkiego do podjęcia po 
dobnych zobowiążań drogą współ 
zawodnictwa, dając tym wyraz 
swego wyrobienia politycznego 0. 
partego na zdrowych zasadach Mar 
ksizmu.Loninizmu, 

Niech żyje FEE SAY 
Ruch Ohłopski! 

Niech żyje AŚ RP. Bole- 
sław Bierut! 

Niech żyją Tiy'aje Domckracji 
Ludowej ze Związkiem Radziec_ 
kim — ostoją pokoju na czele. 


— Oczywiście — zgodz: 
nie obawiać, wszystko będzie należycie zrobione, 


— Wydaje mi się, że nie zupełnie zda- 
jecie sobie sprawę ze znaczenia i ważności nadchodz 
cego dnia — wtrącił Załk'nd; poprzez przewody wyczu= 
wało się jego podniecenie, — Kowszow i Filimonow ob- 
chodzą dziś n'e tylko zwykłe zakończenie robót. U nich 
y uruchomienia pierwszych, 
ukończonych części rurociągu. Wszak to oznaczą nową 
epokę w budowie! I od powodzen'a tych prób zależy 
bardzo bardzo wiele. 


odbędą się pi 


(następują podpisy) 


towarzysze, 


— I proszę jeszcze wziąć pod uwagę, dodał Batma- 
now — że tymi doświadczeniami interesują się Rube- 


Wasyli Maksymowicz, | żańsk oraz Mosktva. 
że właśnie w tej — Nie zawiodę — zapewnił Rogow z wyspy. — Ręczę 
— A zatem | za nich, Ek 
— Na psa urok! — krżyknął Zakind. — Nie życzymy 


dobrej nocy, gdyż już prawie pfzeszła, ale nadchodzi 
niespokojny poranek. Życzyńty (Wam wszystkim naj- 


powodzenia. 


ow nadal omawiał z Grubskm i Karpowym 
szczegóły, dotycząte inających odbyć się prób, Umara 


kami, drugiego natomiast oczekuje 
zabieg stomatologiczny. W- tej chwili 
nie ulega wątplźwości, że cała dru 
na łódzka stuwi się na pływalni w 
powiedzianym składzie. 


Nikodemski zawzięł się tym razem 
że be 
ka 


ska i zapowiedział, 
tarat pokonać la 
a ceng, ma z nim Z 

wyrównane jeszcze całkowicie 
chunki, 


stwa nad Kublakiem i weale*nie ma 
zamiaru przyjść na ostatnim miejscu, 
Boniecki i Jera nie są bardzo zadowo 
leni ze swych przeciwników, Gromlow 
skiego i Procha. Ślązacy byli do tej 
pory lepsi i wszelkie znaki na niebie 
wskazują, że i tym razem wygrają. 
Chcielibyśmy jednak, łodzianie 
zajęli conajmniej II miejsca, 


Sohczakówna i Kowalska są dobrej 


myśli. Nasze majlopsze  crawlistki 
skromnie stwierdzają, że zrobią, co 
tylko będą mogły. Nieco pewni 


$ 
minę prezentuja nam Hala Proniewicz 
opromieniona chwałą rekordzistki i 
mistrzyni Polski, Jej najgroźniejszą 
przeciwniczką zdnje się być doskona 
la również Kaletowa, Woźniakówna 
utrzymuje, ło jest jeszezo bez kondy 
, gdyż za późno rozpoczęłu trening. 
Zumjąc jednak jej mmbicję wiomy, 
że dołoży niewątpliwie wszelkich sta. 


się Beridzó, — Proszę się 


rań, aby zaprezentować się na po: 
czątku sezonu możliwie jak najlo- 
piej. 

Przypominamy, że zawody 


Łódź, rozpo: 


przygotowaniami, 
i drugiego, chwytając 

— Hallo, 
Batmanow. — Nat, 
cie Filimonowa sp. 
dziny. Do Kowszo! 


va 


zupełnie 


Batmanow, 


ką normę. 


Drodzy sąsiedzi 


Jerzy Dawidowiczu! 


Piłkarze albańscy 


zwiedzali wczoraj 
Łódź 


TARECI 
prawy łącznik 


(QEMOL VOGLI 
bramkarz 


BOZILI LORO BORICI 
środek pomocy| środek ataku 


LACAJ 
prawy obrońca 


Wczorajszy dzień piłkarze albańscy, 
spędzili na zwiedzaniu naszego mia. 
sta i na stadionie ŁKS Włókniarza 
odbyli lekki trening: 

Goście czują się na ogół dobrze i 
sq zadowoleni z bo'ska, Początkowo 
obawiali się, że trudno będzie się im 
do... trawy, gdy jednak 
EKS Włókniarza, 
humory im się poprawiły. 

Czym muiej trawy, tym dla nas 
— mówili, Przyzwyczajeni jo 
do boisk ziemnych, twardych, 

Z tego, tośmy zaobserwowali, g05- 
cie pokażą nam grę szybką, opartą 
na dobrej szkole. A 

GŁOS 


Organ Łódzkiego Komitetu i Woje 
wódzkiego Komitetu. Polskiej Zje 
Popa GER A, 


zuje! 
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Sekretarz odpowiedzialny  219-06 
Dział partyjny 4-25 
wewn: 10 


Dział korespondentów robct= 
miczych 1 chłopskich oraz | 
redakiorów gczetek Ścien= 
nych 1 


Dział mutacji 
Dział miejski i sportowy - 
wewn, È 


Dział ekonomiczny 
Dział fabryczny | 
Dział rolny 4 


Redakcja nocna 
K 


e; 
3 


olportat, | 
Łódź, Piotrkowska 70, tel. 222-22 
Administracja 260-42 || 


Dział ogłoszeń: Łódź, Piotrkow- 
ska 56, tel. 1114501 114-15 

RSW Prasa“ 

dż, Piolrkowska 36, 


Wy. 
Aar 


Druk, Zakł, mPrasà" 
Łódź, ul Żwirki 13, tel. 206-42. 


D-05439 


dawno już mógł udać się na spoczynek, ale przejęty 
siedział patrząc pilnie na jednego 


każde słowo. 


znów przemówił 


chmiast po zakończeniu prób, połóże 


Termin — dwadz eścia cztery go= 
zaś proszę przydzielić piastunkę, 


ażeby karmiła go łyżeczką, 


— To mi się podoba — przytaknął Rógow. — A ja 
martwię się, żeby tylko przyjaciel nie zmarł z wyczerpa- 
nia. Z kim przystąpię do współzawodnictwa? f 

— Nie przerywaj, lecz wysłuchaj do końcą — mówił 
— Postaraj się, Jerzy Dawidowiczu, odwie- 
dzić Rogowa, gdyż podejrzewam, że je i śpi ponad wszel- 


— I ja mam takie podejrzenie! — wykrzyknął Aleksy. 
— Utył, jak pasza, ten tajsinski książe: 
Ponieważ jutro jest coń'w rodzaju 
święta, zapraszam was do siebie na wyspę — powiedział 
Rogow zupełnie na ger10 
wszystkim, czym tylko wyspa jest bogata, 


wspaniale 'was ugoszczę, 


